
WWW.KURIERGMIN.PL NR 38 (1847) ROK XXXVIITYGODNIK POWIATU WOŁOWSKIEGO

WTOREK,  
22 WRZEŚNIA 2026
ISSN 1426 - 1057
CENA 4,50ZŁ  
(W TYM 5% VAT)Zeskanuj i czytaj

Nowa dyrektor 
DOK wybrana 

str.2

800 osób bez 
wody z kranu 

str.2

Sybiracy 
pamiętają 
str.11

25 lat Społecznej 
w Wołowie str.10-11

Bartosz Granat zrezygnował 
z kierowania powiatową PO. 

Co dalej? str.3

RE
KL

AM
A

RE
KL

AM
A

RE
KL

AM
A

ODRA MA PRZYCIĄGAĆ LUDZI 
Z MIASTA. SKORZYSTAĆ MOGĄ 

NASZE WSIE I LOKALNE BIZNESY

str.4-5

eprasa.pl 1f34eac1d2



22 września 2026 r.  Nr 38 (1847), Rok XXXVII www.kuriergmin.pl2

Przez kilka dni mieszkańcy 
Godzięcina i Bukowic z gminy 
Brzeg Dolny zostali odcięci 
od wody z  kranu.  Wszystko 
zaczęło się od badań próbki 
pobranej 14 września z wodo-
ciągu publicznego Godzięcin. 
Wykryto w niej bakterie grupy 
coli oraz enterokoki jelitowe. 
19 września Sanepid potwier-
dził, że woda w  sieci spełnia 
już wymagania i  może być 
używana bez ograniczeń.

Pierwszy komunikat Państwo-
wego Powiatowego Inspektora 
Sanitarnego w Wołowie pojawił 
się 16 września. Badanie wyka-
zało obecność bakterii grupy coli 
w ilości 24 jtk/100 ml, przy do-
puszczalnej wartości 0 jtk/100 ml. 
Stwierdzono również enterokoki 
jelitowe – 1 jtk/100 ml, podczas 
gdy norma również wynosi 0.

 Sanepid stwierdził brak przy-
datności wody do spożycia. Ogra-
niczenia objęły mieszkańców 
Godzięcina i Bukowic, czyli około 
800 osób.

Kranówka tylko do toalety
Początkowo mieszkańcy nie 

mogli używać wody z kranu do 
picia, przygotowywania posiłków, 
mycia owoców i warzyw, naczyń 
kuchennych, prania, kąpieli ani 
mycia zębów. Woda mogła być 

wykorzystywana wyłącznie do 
celów sanitarnych, m.in. spłu-
kiwania toalety i mycia podłóg.

Gmina Brzeg Dolny zorgani-
zowała dostawy wody pitnej. Do 
Godzięcina i Bukowic kursował 
beczkowóz, a wodę butelkowaną 
można było również bezpłatnie 
otrzymać u sołtysów obu miej-
scowości.

W pierwszych dniach miesz-
kańcy musieli więc zmierzyć 
się z uciążliwą, ale konieczną 
zmianą codziennych nawyków. 
Szczególne znaczenie miało za-
pewnienie wody do picia i przy-
gotowywania posiłków.

Sieć była chlorowana 
i płukana

Równolegle rozpoczęto dzia-
łania mające przywrócić pra-
widłową jakość wody. Sieć była 
chlorowana i płukana, a Sanepid 
prowadził kolejne badania.

18 września, po analizie próbek 
pobranych 16 września, pojawił 
się pierwszy sygnał poprawy. 
Woda mogła być już wykorzy-
stywana do celów spożywczych, 
ale wyłącznie po przegotowaniu 
przez minimum dwie minuty.

Nadal obowiązywały jednak 
ograniczenia dotyczące m.in. 
mycia zębów, przygotowywania 
posiłków, mycia owoców i wa-
rzyw oraz kąpieli noworodków 
i niemowląt. Bez przegotowania 
wodę można było wykorzystywać 
m.in. do mycia ciała przez doro-
słych i starsze dzieci, prania oraz 
celów sanitarnych.

W tym czasie rozmawialiśmy 
z Krystyną Fesz-Chlebowską, dy-
rektor Powiatowej Stacji Sanitar-
no-Epidemiologicznej w Wołowie. 

– Od początku trwa chlorowa-
nie i płukanie sieci. A prognozy 
są bardzo dobre – mówiła 18 
września dyrektor wołowskiego 
Sanepidu.

Jednocześnie podkreślała, 
że stacja nie otrzymała zgło-
szeń o problemach zdrowotnych 
mieszkańców, które można było-
by wiązać z sytuacją.

19 września koniec 
ograniczeń

Ostateczne wyniki kolejnych 
badań przyniosły mieszkańcom 
dobrą wiadomość. 19 września 
Państwowy Powiatowy Inspektor 

Sanitarny w Wołowie poinfor-
mował, że jakość wody odpowia-
da wymaganiom określonym 
w przepisach dotyczących jakości 
wody przeznaczonej do spożycia 
przez ludzi.

Oznacza to, że woda z wodocią-
gu publicznego Godzięcin może 

być ponownie używana bez ogra-
niczeń – także do bezpośredniego 
spożycia i przygotowywania 
posiłków.

Odwołano tym samym wcze-
śniejsze zalecenia i zakazy.

Dla mieszkańców Godzięcina 
i Bukowic oznaczało to powrót 
do normalnego korzystania z kra-
nówki po kilku dniach niepew-
ności, dostawach wody beczko-
wozem i kolejnych badaniach 
jakości wody.

dz

800 mieszkańców przez kilka dni bez wody 
do picia. Sytuacja wróciła do normy

Do trzech razy sztuka. Po 
trwających przez całe waka-
cje poszukiwaniach i  dwóch 
nierozstrzygniętych konkur-
sach, poznaliśmy wreszcie 
nazwisko nowej szefowej 
Dolnobrzeskiego Ośrodka 
Kultury. Została nią Renata 
Łatacz-Olejnik, doświadczo-
na menedżerka, muzyczka 
i  wieloletnia liderka sektora 
NGO. Nowa dyrektor o�cjalnie 
rozpocznie pracę już 1 paź-
dziernika.

Trzecie podejście z finałem
Ostatnie miesiące w dolno-

brzeskiej kulturze upłynęły pod 
znakiem kadrowej niepewności. 
Rozpisane na początku sierp-
nia, trzecie już postępowanie 
konkursowe przyniosło jednak 

wreszcie oczekiwany finał. Jak 
oficjalnie poinformowała Anita 
Urbaniak-Skiba, przewodnicząca 
powołanej na początku września 
czteroosobowej komisji konkur-
sowej, nową dyrektor placówki 
została mieszkająca w Lutyni 
Renata Łatacz-Olejnik.

W decydującym etapie re-
krutacji, nowa szefowa DOK-u 
mierzyła się z dwiema innymi 
kandydatkami: Sylwią Dyderską 
oraz Dorotą Wójcik. Ostatecznie 
to właśnie koncepcja programo-
wa, organizacyjna i ekonomiczna 
przedstawiona przez Renatę Ła-
tacz-Olejnik zyskała najwyższą 
ocenę komisji.

Kim jest nowa dyrektor?
Wybór ten to wyraźny sygnał, 

że stery w instytucji przejmuje 
osoba z dogłębnym, praktycznym 

doświadczeniem artystycznym, 
a nie jedynie sprawna admini-
stratorka. Renata Łatacz-Olej-
nik to absolwentka Akademii 
Muzycznej oraz Podyplomowych 
Studiów Dziennikarstwa i PR 
na Uniwersytecie Wrocławskim.

Od wielu lat aktywnie animuje 
życie kulturalne, koordynując 
projekty edukacyjne, warsztaty 
oraz festiwale. W jej dorobku 
zawodowym znajdziemy m.in. 
pełnienie funkcji kierownika 
artystycznego popularnego festi-
walu „Szanty we Wrocławiu”. Co 
niezwykle istotne w dzisiejszych 
realiach zarządzania kulturą, 
nowa dyrektor doskonale odnaj-
duje się w trzecim sektorze. Od 
2006 roku jest współzałożycielką 
i prezesem wrocławskiego Sto-
warzyszenia Edukacji i Kultury 
„Soleil”, które aktywnie działa na 

rzecz wykluczonych społecznie. 
Ponadto od 2021 roku pełni funk-
cję skarbnika w Stowarzyszeniu 
Wspierania Inicjatyw Kultural-
nych „Nasze Miasto Wrocław”. 
Pozyskiwanie funduszy oraz 
realizacja ambitnych projektów 
to jej naturalne środowisko.

Nowe otwarcie od 1 
października

Rozstrzygnięcie naboru koń-
czy tymczasowy stan, z którym 
mieliśmy do czynienia od 1 lip-
ca. To właśnie wtedy z posadą 
pożegnała się poprzednia dyrek-
tor, Agnieszka Szerwińska-Pa-
siecznik, decydując się na pracę 
w gminie Kąty Wrocławskie. 
By zapewnić ciągłość działania 
ośrodka podczas przedłużającej 
się procedury, pełnienie obo-
wiązków dyrektora powierzono 

szefowej biblioteki TAMA, An-
żeli Grzyś. Należy obiektywnie 
przyznać, że z powodzeniem 
przeprowadziła ona DOK przez 
ten trudny, letni okres, pilnując 
realizacji bieżącego kalendarza 
imprez.

Teraz czas na stabilizację. 
Zgodnie z wytycznymi ogłoszenia 
konkursowego, Renata Łatacz-O-
lejnik zostanie powołana na 3-let-
nią kadencję w pełnym wymiarze 
czasu pracy. Jak udało nam się 
ustalić, nowa dyrektor oficjalnie 
obejmie swoje stanowisko już 1 
października. Przed nią ambitne 
zadania: wdrożenie zwycięskiego 
programu działania instytucji, 
poszukiwanie zewnętrznych 
środków, w tym unijnych, oraz 
stworzenie nowej, atrakcyjnej 
oferty dla mieszkańców Brzegu 
Dolnego.  a.k.

Koniec rekrutacyjnej sagi w DOK-u! Wiemy, 
kto od października pokieruje kulturą
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Bartosz Granat złożył rezy-
gnację z  funkcji przewodni-
czącego struktur PO w  po-
wiecie wołowskim. Dlaczego? 
Ta informacja pojawia się 
w  interesującym momencie, 
zaledwie pół roku po bardzo 
emocjonujących wyborach 
wewnętrznych na Dolnym 
Śląsku.

  Bartosz Granat nie był w po-
wiatowych strukturach postacią 
nową. Przewodniczącym został 
już w 2021 roku, kiedy w we-
wnętrznych wyborach uzyskał 
28 głosów, pokonując Jakuba 
Łukojkę, którego poparło pięciu 
działaczy. W marcu 2026 roku 
ponownie stanął na czele orga-
nizacji powiatowej. Dlatego jego 
odejście otwiera pytanie nie tylko 
o nazwisko następcy, ale również 
o kierunek, w którym pójdą teraz 
lokalne struktury PO.

Wołów zdecydowanie za 
Wielichowską

Czy tłem są marcowe wybory 
przewodniczącego PO na Dol-
nym Śląsku? Przypomnijmy, 
o kierowanie regionem walczyli 
Michał Jaros i Monika Wie-
lichowska. Rywalizacja była 
niezwykle wyrównana. Według 
opublikowanych wyników Jaros 
zdobył 949 głosów, Wielichowska 
943. O zwycięstwie zdecydowało 
więc zaledwie sześć głosów. 
Powiat wołowski zagłosował 
jednak zupełnie inaczej niż osta-
teczna większość regionu.Tutaj 
Monika Wielichowska uzyskała 
28 głosów, Michał Jaros tylko 2. 
Trudno o bardziej jednoznaczny 

wynik. Same wybory były tajne 
i demokratyczne, ale kampania 
poprzedzająca głosowanie była 
przecież jawna. W powiecie wo-
łowskim sympatia większości 
działaczy była wyraźnie po stro-
nie Wielichowskiej. Ostatecznie 
regionem ponownie pokierował 
jednak Jaros. Czy ten wynik 
miał później znaczenie dla relacji 
pomiędzy powiatem wołowskim 
a władzami regionalnymi? Na 
dziś nie ma podstaw, aby twier-
dzić, że właśnie to wpłynęło na 
decyzję Bartosza Granata. Sam 
zainteresowany mówi Kurierowi 
Gmin, że to z powodów osobi-
stych. Ale trudno też udawać, że 
polityczny kontekst nie istnieje.

Jeszcze w marcu powstał 
nowy zarząd

Po wyborach regionalnych po-
wiatowe struktury układały się 
na nową, czteroletnią kadencję. 
Na czele stanął Bartosz Granat, 
a w Zarządzie Powiatowym 
znaleźli się: Anna Michalska – 
wiceprzewodnicząca,Wojciech 
Adamczak – wiceprzewodniczą-
cy, Artur Stafisz – sekretarz,Ka-
mil Jeżyna – skarbnik, Leszek 
Rafałko, Paweł Matusiewicz 
– członkowie zarządu. Przewod-
niczącymi struktur gminnych zo-
stali natomiast Wojciech Adam-

czak w Wińsku, Jakub Łukojko 
w Brzegu Dolnym i Paweł Matu-
siewicz w Wołowie. To właśnie te 
osoby pozostają dziś politycznym 
zapleczem powiatowej organiza-
cji. Rezygnacja przewodniczącego 
nie oznacza więc rozpadu struk-
tur, ale wymusza odpowiedź na 
pytanie, kto będzie nimi kierował 
dalej i czy dotychczasowy układ 
personalny zostanie zachowany.

Granat to dziś także PCM
Rezygnacji nie sposób anali-

zować bez drugiej roli Bartosza 
Granata. Od 1 sierpnia 2024 roku 
kieruje Powiatowym Centrum 
Medycznym w Wołowie. Obej-
mując stanowisko prezesa PCM, 
zrezygnował z mandatu radnego 
powiatowego. Wcześniej był 
m.in. prezesem Przedsiębior-
stwa Gospodarki Komunalnej 
w Wołowie oraz dyrektorem 
wołowskiego OSiR. Posiada 
licencję doradcy restrukturyza-
cyjnego i jest biegłym sądowym 
z zakresu ekonomii i ekonomiki 
podmiotów gospodarczych. Ale to 
właśnie służba zdrowia stała się 
w ostatnich miesiącach jednym 
z najbardziej zapalnych tematów 
lokalnej polityki. PCM zakończył 
2025 rok stratą przekraczającą 
4,1 mln zł. Po lipcu 2026 roku 
strata wynosiła już około 4 mln 

zł, a Granat mówił, że na koniec 
roku może sięgnąć nawet 7 mln 
zł. Wskazywał m.in. na usta-
wowe podwyżki wynagrodzeń, 
niewystarczającą waloryzację 
kontraktów i nieopłacone przez 
NFZ nadwykonania. Prezes coraz 
wyraźniej mówił więc nie tylko 
o sytuacji samego PCM, ale o pro-
blemach całego systemu finanso-
wania ochrony zdrowia. Nie by-
łoby jednak rzetelne wyciąganie 
z tych wypowiedzi wniosku, że 
krytykował własną partię albo 
że właśnie polityka KO dopro-
wadziła go do rezygnacji. Takiej 
deklaracji Granat publicznie nie 
złożył. Można natomiast postawić 
pytanie: czy człowiek kierujący 
lokalnym szpitalem, zmagający 
się z problemami finansowy-
mi systemu ochrony zdrowia, 
chciał nadal jednocześnie brać 
odpowiedzialność za kierowanie 
strukturami partii?

Co teraz w powiatowej PO?
Formalnie pozostaje przede 

wszystkim pytanie o nowego 
przewodniczącego i decyzje, jakie 
podejmą struktury partii po przy-
jęciu rezygnacji B. Granata. Poli-
tycznie ciekawsze jest jednak coś 
innego. Jeszcze w marcu powiat 
wołowski niemal jednomyślnie 

poparł Monikę Wielichowską 
przeciwko Michałowi Jarosowi. 
Kilka tygodni później wybrano 
lokalny zarząd na kadencję 
2026–2030 z Bartoszem Grana-
tem na czele. Teraz, po zaledwie 
kilku miesiącach, przewodni-
czący ustępuje. Czy będzie to 
jedynie zmiana personalna i ster 
przejmie ktoś z dotychczasowego 
zarządu? Czy też rozpocznie się 
ponowne układanie lokalnych 
struktur i relacji z władzami re-
gionalnymi? Na te pytania odpo-
wiedzi dopiero poznamy. Jednego 
natomiast nie trzeba interpreto-
wać: Bartosz Granat przez kilka 
lat należał do najważniejszych 
osób organizujących działalność 
PO w powiecie wołowskim. Kie-
rował strukturami od 2021 roku, 
w marcu tego roku otrzymał 
mandat na kolejną kadencję, 
a równocześnie pozostaje pre-
zesem największej powiatowej 
spółki medycznej. Dlatego jego 
rezygnacja nie kończy tematu. 
Przeciwnie, otwiera pytanie, kto 
po Granacie i w jakim kierunku 
poprowadzi powiatową PO. Czy 
zastąpi go Anna Michalska, 
przewodnicząca Rady Miejskiej  
w Brzegu Dolnym, który jest 
bastionem tej partii? 
martaringart@kuriergmin.pl

Bartosz Granat zrezygnował z kierowania powiatową PO. 
Co dzieje się w wołowskich strukturach?

OKRĘGOWA STACJA KONTROLI
POJAZDÓW W BRZEGU DOLNYM

GODZINY OTWARCIA:
pon.–pt.: 8.00 – 17.00

sob.: 8.00 – 14.00

Brzeg Dolny, ul. Sienkiewicza 27,

tel. 71 319 55 15
www.okregowastacjakontroli.pl

ZAPRASZA NA

PRZEGLĄDY REJESTRACYJNE
WSZYSTKICH POJAZDÓW

razem od 27 lat
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Z miasta nad Odrę, ale nie tyl-
ko na godzinę. Lokalne smaki, 
kajaki, zabytki, noclegi, przy-
roda i  ludzie, którzy tworzą 
ten region, mają zostać połą-
czone w ofertę, która zatrzy-
ma turystów na dłużej. Pomóc 
mają w tym także nowe tech-
nologie i portal SzlakOdry.pl, 
który ma prowadzić turystę 
od jednej atrakcji do kolejnej. 
O tym, jak przestać promować 
się osobno i zacząć wspólnie 
„sprzedawać” Dolinę Odry, 
rozmawiano podczas Forum 
Łęgowych Doświadczeń.

Jak sprawić, żeby turysta nie 
przyjechał tylko zobaczyć klasz-
tor w Lubiążu, zrobić zdjęcie 
i po godzinie ruszyć dalej? Jak 
połączyć zabytek, kajaki, nocleg, 
lokalną kuchnię, przyrodę i opo-
wieści o regionie w jedną ofertę? 
O tym rozmawiano podczas 
Forum Łęgowych Doświadczeń 
w Odrzańskim Centrum Produk-
tu i Usług Lokalnych w Ścinawie, 
gdzie bardzo mocno był reprezen-
towany powiat wołowski. 

Forum prowadzili Agata 
Chwiszczuk oraz Jarosław Pacz-
kowski, prezes Stowarzyszenia 
LGD Kraina Łęgów Odrzańskich, 
które było organizatorem wyda-
rzenia.

Już otwierając spotkanie Agata 
Chwiszczuk zwróciła uwagę, że 
turystyka nie powinna sprowa-
dzać się wyłącznie do oglądania 
kolejnych atrakcji. Region można 
poznawać znacznie szerzej, rów-
nież poprzez smaki, zapachy, spo-
tkania z ludźmi i lokalne historie.

– Krainę można zobaczyć. Moż-
na ją przejechać rowerem, można 
ją przepłynąć, można odkrywać 
jej przyrodę i tradycję. Ale można 
również jej spróbować, dotknąć, 
powąchać, poczuć i posłuchać – 
mówiła Agata Chwiszczuk.

Jak podkreślała, właśnie dla-
tego Forum miało być nie tylko 
miejscem prezentacji i rozmów, 
ale przede wszystkim doświad-
czania regionu wszystkimi zmy-
słami.

– Turysta nie zawsze zapamię-
tuje nazwy ulic, daty czy informa-
cje z przewodnika. Ale zapamięta 

smak, którego spróbował, zapach 
potrawy przygotowywanej nad 
ogniem, człowieka, którego spo-
tkał, historię, którą ktoś mu 
opowiedział – mówiła.

I rzeczywiście, w Ścinawie 
można było regionu nie tylko po-
słuchać, ale także go spróbować.

Od lokalnych smaków po 
sztuczną inteligencję

Jednym z tematów Forum była 
promocja i współpraca. Tomasz 
Bonek – dziennikarz, reporter, 
dokumentalista i pisarz, za-
angażowany w rozwój portalu 
SzlakOdry.pl, mówił o tym, że nie 
wystarczy stworzyć dobry pro-

dukt czy ciekawą ofertę. Trzeba 
jeszcze umieć ją pokazać, dać się 
znaleźć w internecie i współpra-
cować z innymi.

Pokazywał również, jak dzia-
łają algorytmy, boty i sztuczna 
inteligencja oraz jak nowe tech-
nologie mogą być wykorzysty-
wane w promocji turystyki. To 
jednak trudna i żmudna praca. 
Nie jednorazowa akcja. Bez stałej 
informacji, nie ma promocji, nie 
ma klientów.

Podczas Forum prezentowano 
portal SzlakOdry.pl, Kartę Ak-
tywna Odra oraz inne rozwiąza-
nia, które mają pomóc w promocji 
Krainy Łęgów Odrzańskich.

Nie jedna atrakcja, ale cały 
pobyt

Ważnym tematem było siecio-
wanie. Chodzi o to, aby przestać 
patrzeć na nocleg, restaurację, 
kajaki, zabytek czy lokalny pro-
dukt jak na oddzielne przedsię-
wzięcia.

– Żadna pojedyncza oferta nie 
opowiada całej historii krainy. 
Całą historię możemy opowie-
dzieć tylko razem – podkreślała 
Chwiszczuk, zachęcając uczest-
ników do wymiany kontaktów, 
szukania partnerów i tworzenia 
wspólnych propozycji.

Odra ma przyciągać ludzi 
z miasta. Skorzystać mogą 
nasze wsie i lokalne biznesy

Jarosław Paczkowski, prezes Stowarzyszenia LGD Kraina Łęgów Odrzańskich mówił, że jednym z tema-
tów Forum jest promocja i współpraca.

Tomasz Bonek – dziennikarz, reporter, dokumentalista i pisarz, zaangażowany w rozwój portalu Szla-
kOdry.pl wraz z prezesem Jarosławem Paczkowskim.
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Jednym z nowych pomysłów 
jest również stworzenie przy 
Odrzańskim Centrum Produk-
tu i Usług Lokalnych Dzikiego 
Ogrodu Społecznego.

Ma to być nie kolejny równo 
przystrzyżony ogród, ale żywa 
przestrzeń zmieniająca się wraz 
z przyrodą i tworzona wspólnie 
z mieszkańcami, twórcami, ręko-
dzielnikami i artystami.

– Marzy nam się ogród, który 
będzie opowiadał historię Doliny 
Odry. O rzece, łęgach, wodzie, 
niezwykłej różnorodności bio-
logicznej, ale także o człowieku 
i jego relacji z tym krajobrazem 
– mówiła Agata Chwiszczuk.

Podczas Zielonego Laborato-
rium KŁO uczestnicy mogli zgła-
szać własne pomysły na to, jak ta 
przestrzeń powinna wyglądać.

Chodzi o jedno: żeby turysta 
został

W Ścinawie nie tylko słuchano 
prezentacji. Próbowano lokal-
nych potraw, oglądano produkty, 
poznawano nowe pomysły i co 
szczególnie ważne, wymieniano 
się kontaktami.

Bo idea, która przewijała się 
przez całe Forum, była prosta: 
ściągnąć mieszkańców miasta 
na wieś i sprawić, żeby nie przy-
jechali tylko na godzinę.

Klasztor może prowadzić do 
kajaków. Kajaki do lokalnej 
restauracji. Restauracja do agro-
turystyki. Nocleg do warsztatów, 
lokalnych produktów i kolejnych 
miejsc.

Dopiero wtedy pojedyncze 
atrakcje zaczynają tworzyć opo-
wieść o całej Krainie Łęgów Od-
rzańskich  i powód, żeby zostać 
w niej na dłużej.

Marta Ringart-Orłowska

Niedługo powstaną w tym miejscu ogrody społeczne.  

Anna Stelmarczyk-Matraj ze Stowarzyszenia Połączeni z Naturą częstowała swoimi potrawami wege. 

Można było spróbować dań „Dzikiej Kuchni na Ogniu” przygotowanych przez Restaurację Ratuszową.

Agnieszka Sabat i Natalia Kasperek z Lubiąża chcą przyciągać na wieś ludzi, którzy na co dzień miesz-
kają w miastach.

Przykład takiego podejścia po-
kazały Agnieszka Sabat i Natalia 
Kasperek z Lubiąża, autorki pod-
castu „Wieś niesie”. Chcą przy-
ciągać na wieś ludzi, którzy na 
co dzień mieszkają w miastach.

Podczas Forum mówiły 
o atrakcjach, które można połą-
czyć w większą ofertę od zwiedza-
nia klasztoru w Lubiążu, przez 
Jodłowy Młyn i kajaki, po lokalne 
historie, przyrodę oraz miejsca 
związane ze św. Jadwigą.

Zapowiedziały również kolej-
ny krok: tworzenie gotowych 
pakietów pobytowych i oprowa-
dzanie turystów. Oferta ma być 
kierowana nie tylko do turystów 
indywidualnych, ale również do 
firm, szkół i przedszkoli.

Krainy można również 
spróbować

Nie zabrakło lokalnych sma-
ków. Można było spróbować dań 
„Dzikiej Kuchni na Ogniu” przy-
gotowanych przez Restaurację 
Ratuszową. Z kolei Anna Stel-
marczyk-Matraj ze Stowarzysze-
nia Połączeni z Naturą prezen-
towała książkę „Dzika Kuchnia 

w Krainie Łęgów Odrzańskich” 
i pokazywała, jak lokalne produk-
ty oraz dzikie rośliny mogą stać 
się częścią turystycznej oferty 
regionu. Uczestników częstowała 
również przygotowanymi przez 
siebie potrawami. Właścicielka 
gospodarstwa agroturystycznego 
„Małgosia” z Lubiąża częstowała 
z kolei domowym ciastem.

To właśnie temu służył także 
Odrzański Jarmark Zmysłów – 
przestrzeń, w której można było 
spotkać producentów, usługo-
dawców, restauratorów, twórców 
i rzemieślników, zobaczyć ich pracę 
oraz poznać lokalne produkty.

Jak mówiła Agata Chwiszczuk, 
produkt lokalny nie jest jedynie 
pamiątką, którą turysta zabiera 
ze sobą. – Jest częścią opowieści 
o tym miejscu – podkreślała.

Dziki ogród ma opowiadać 
o Odrze

Forum nie ograniczało się jed-
nak do turystyki i gastronomii. 
Zaprezentowano także Bibliotekę 
Motywów Krainy Łęgów Od-
rzańskich, inspirowaną przyrodą 
Doliny Odry.
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Natalia Gołąb, członkini Za-
rządu Województwa Dolno-
śląskiego, została wybrana 
na wiceprzewodniczącą Eu-
ropejskiego Stowarzyszenia 
Rozwoju Obszarów Wiejskich 
i Odnowy Wsi ARGE. Wybory 
do władz organizacji odbyły 
się w Czechach.

ARGE zrzesza przedstawicieli 
21 europejskich państw i regio-
nów. Wśród jej członków są m.in. 
Szwajcaria, Belgia, Luksemburg 
i Bawaria. Organizacja zajmuje 
się tematyką rozwoju obszarów 
wiejskich i wymianą doświadczeń 
między europejskimi regionami.

Natalia Gołąb pochodzi z Wo-
łowa. Jak podkreśla, jej związ-
ki z obszarami wiejskimi były 
jednym z powodów, dla których 
chce wykorzystać nową funkcję 
do reprezentowania interesów 
takich miejscowości.

- To dla mnie ogromny za-
szczyt, ale również zobowiązanie. 
Wiem, jak wielki potencjał mają 
mniejsze miejscowości i obszary 
wiejskie, bo sama jestem z nimi 
związana. Chcę, aby głos lokal-
nych społeczności – także tych 
z powiatu wołowskiego i całego 
Dolnego Śląska – był mocniej sły-
szalny na poziomie europejskim 
– mówi Natalia Gołąb.

Czym zajmuje się ARGE
Europejskie Stowarzyszenie 

Rozwoju Obszarów Wiejskich 
i Odnowy Wsi skupia się na 
zagadnieniach związanych 
z rozwojem terenów wiejskich. 
W ramach działalności or-
ganizacji poruszane są m.in. 
kwestie polityki spójności, 
Wspólnej Polityki Rolnej oraz 
przyszłości europejskich ob-
szarów wiejskich.

ARGE organizuje seminaria, 
kongresy i wizyty studyjne, a tak-
że prowadzi międzynarodowe 
projekty. Jednym z jej przedsię-
wzięć jest konkurs o Europejską 
Nagrodę Odnowy Wsi.

Województwo Dolnośląskie jest 
członkiem ARGE od 2009 roku. 
Członkostwo daje regionowi 
możliwość udziału w wymianie 
doświadczeń i międzynarodowej 
współpracy dotyczącej rozwoju 

obszarów wiejskich. Natalia Go-
łąb zapowiada, że w nowej roli 
chce koncentrować się m.in. na 
współpracy między regionami.

- Traktuję ten wybór nie tylko 
jako osobiste wyróżnienie, ale 
przede wszystkim jako szansę dla 
naszego regionu. Chcę wykorzy-
stać tę funkcję do wzmacniania 
współpracy i budowania jeszcze 
silniejszej pozycji Dolnego Ślą-
ska. Wieś powinna być miejscem, 

w którym można dobrze żyć, pra-
cować, rozwijać swoje pomysły 
i planować przyszłość – dodaje.

Nowa funkcja oznacza, że 
przedstawicielka Dolnego Śląska 
będzie uczestniczyć w pracach 
władz ARGE. Dla powiatu wo-
łowskiego jest to również lokalny 
akcent w działalności organizacji 
zajmującej się tematyką rozwoju 
obszarów wiejskich.

inf

Wołowianka w zarządzie europejskiego 
stowarzyszenia. Natalia Gołąb została 

wiceprzewodniczącą ARGE

Pamiętacie Game of Drones? 
W tym roku wydarzenie wra-
ca w  nowej odsłonie jako 
SkyLeague Lubiąż 2026. 25 
i  26 września w  Klasztorze 
w  Lubiążu spotkają się mi-
łośnicy dronów, technologii 
i  lotnictwa bezzałogowego. 
„Kurier Gmin” objął wydarze-
nie patronatem medialnym.

SkyLeague Lubiąż to kon-
tynuacja wydarzenia znanego 
wcześniej jako Game of Drones. 
Tegoroczna edycja będzie już 
trzecią odsłoną imprezy w nowej 
formule. W programie znalazły 
się warsztaty dla uczniów, wy-
ścigi dronów FPV, pokazy i spo-

tkania poświęcone nowoczesnym 
technologiom.

Od tego roku głównym organi-
zatorem wydarzenia jest Funda-
cja Odlotowy Krasnal, która 
zajmuje się organizacją szkoleń, 
warsztatów, zawodów i wyda-
rzeń edukacyjnych związanych 
z nowoczesnymi technologiami. 
Fundacja chce przybliżać je sze-
rokiemu gronu odbiorców – od 
najmłodszych, przez młodzież 
szkolną, aż po dorosłych.

Warsztaty dla uczniów
Jednym z najważniejszych 

punktów pierwszego dnia będą 
warsztaty dronowe, w których 
ma wziąć udział co najmniej 250 
uczniów. Uczestnicy dowiedzą 

się, jak działają drony i gdzie 
znajdują zastosowanie, poznają 
podstawy budowy własnego 
drona, a także konfiguracji i pro-
gramowania konstrukcji FPV.

Nie zabraknie również prak-
tycznej nauki latania. Organiza-
torzy przygotują 10 stanowisk 
z symulatorami i laptopami, 
na których uczniowie będą mogli 
poćwiczyć sterowanie dronem 
FPV, a następnie spróbować swo-
ich sił podczas rzeczywistego lotu.

Wyścigi dronów FPV
SkyLeague Lubiąż to również 

rywalizacja pilotów. 25 września 
odbędą się eliminacje wyścigu 
FPV, a następnie finały zawo-
dów. Na zakończenie zaplano-

wano rozdanie nagród.Program 
pierwszego dnia przewiduje 
również panel z przedstawi-
cielem Polskiej Agencji Że-
glugi Powietrznej, poświęcony 
tematyce związanej z przestrze-
nią powietrzną i bezpiecznym 
korzystaniem z dronów.

Wydarzenie jest bezpłatne.
SkyLeague Lubiąż 2026 odbę-

dzie się pod patronatem hono-
rowym ORLEN SA, Minister-
stwa Edukacji Narodowej, 
Marszałka Województwa 
Dolnośląskiego, Powiatu Wo-
łowskiego oraz Burmistrza 
Wołowa.

„Kurier Gmin” jest patro-
nem medialnym wydarzenia.

dz

Drony, wyścigi FPV i nowoczesne technologie. 
SkyLeague Lubiąż 2026 już we wrześniu
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Tam, gdzie jeszcze niedawno 
dominował odgłos młotów 
i zapach świeżej gładzi, znów 
słychać dziecięcy śmiech 
i  szkolny dzwonek. Najwięk-
sza placówka podstawowa 
w  gminie, tętniący życiem 
dom nauki dla blisko 400 
uczniów, o�cjalnie wkroczyła 
w  nowy etap. Zakończenie 
wielomiesięcznej termomo-
dernizacji cała szkoła uczciła 
wspólnym świętowaniem.

W uroczystości wzięli udział 
zaproszeni goście, wśród nich 
Jolanta Niezgodzka Posłanka na 
Sejm RP, władze gminy Brzeg 
Dolny z burmistrzami na czele, 
pracownicy Urzędu Miejskiego 
zaangażowani w projekt, dyrek-
cja, nauczyciele i uczniowie.

Wydarzenie miało uroczystą 
oprawę - nie zabrakło symbolicz-
nego przecięcia wstęgi i wystę-
pów artystycznych w wykonaniu 
uczniów. Kronikarskim akcen-
tem dnia stało się zakopanie na 
szkolnym dziedzińcu kapsuły 
czasu. W metalowej tubie ukryto 
m.in. zdjęcia z przebiegu remontu 
jako świadectwo przeprowadzo-
nej modernizacji. Na zakończenie 
uroczystości w powietrze poszy-
bowały dziesiątki kolorowych 
balonów oraz gołębie, przynosząc 
zebranym dzieciom i gościom 
mnóstwo radości.

Za tym wydarzeniem kryją 
się jednak miesiące wytężonej 
pracy i administracyjnego wy-
ścigu z czasem. Ireneusz Fura 
Burmistrz Brzegu Dolnego po-
dziękował posłance Jolancie Nie-
zgodzkiej za pomoc w zabieganiu 
o środki zewnętrzne, zaznaczając, 
jak wielką siłę ma współpraca 
samorządu ze szczeblem parla-
mentarnym. Podziękował także 
urzędnikom ze swojego zespołu, 
dyrekcji oraz kadrze pedago-
gicznej.

Pamiętam, ile godzin pracy 
spędziliśmy nad tym projek-
tem. Przyszedł moment naboru 
wniosków, który trwał zaledwie 
30 minut. Złożono 602 wnioski, 
a przyjętych zostało 186. Jednym 
z nich był wniosek Gminy Brzeg 
Dolny, z czego bardzo się cieszę. 
To przedsięwzięcie na bardzo 
dużą skalę - wspominał włodarz 
gminy.

Posłanka Jolanta Niezgodzka 
zwróciła uwagę na wymiar czy-
sto ludzki oraz troskę o planetę, 
które stały za decyzją o termo-
modernizacji:

Ta zmiana powstała przede 
wszystkim z myślą o uczniach. 
Szkoła zachwyca z zewnątrz, 
ale to nie tylko estetyka. Chodzi 
głównie o bezpieczeństwo, wyższy 
komfort pracy i nauki, a także 
dbanie o środowisko - podkreśliła 
parlamentarzystka, gratulując 
gospodarzom sprawnego popro-
wadzenia tak wymagającego 

zadania. Remont prowadzony na 
„żywym organizmie”, równolegle 
z codziennymi lekcjami, wyma-
gał od wszystkich poświęceń. 
Dyrektor Magdalena Wlaźlak-
Szał skierowała ciepłe słowa 
do wicedyrektorek, nauczycieli, 
pracowników obsługi, a przede 
wszystkim rodziców i dzieci. To 
ich cierpliwość, codzienne zno-

szenie niedogodności i wzajem-
na życzliwość pozwoliły przejść 
przez ten wymagający czas bez 
zakłóceń w edukacji. Władzom 
gminy podziękowała natomiast 
za wzorowe partnerstwo przy 
inwestycji.

Liczby stojące za tą przemianą 
robią wrażenie. Całkowity koszt 
zadania sięgnął niemal 6,4 mln 
zł, przy czym aż 5,128 mln zł 
stanowiło wsparcie zewnętrzne. 
Budynki zyskały solidne ocieple-
nie, nową instalację grzewczą, 
energooszczędne oprawy LED 
oraz panele fotowoltaiczne na 
dachu. Mimo sporego wyzwania, 
jakim było prowadzenie remontu 
przy normalnie działającej szko-
le, wszystko przebiegło sprawnie 
i bezpiecznie.

Osobno wybudowano nowe 
schody wejściowe i wyremonto-
wano dziedziniec.

Remontowi towarzyszyły rów-
nież akcje edukacyjne. W kon-
kursie „Postaw na oszczędza-
nie” zwyciężyło hasło jednego 
z uczniów SP nr 6, dzięki czemu 
szkoła wzbogaciła się o nowocze-
sną ławkę solarną z ładowarkami 
do telefonów.

Po części oficjalnej goście zwie-
dzili szkołę, a na uczniów czekała 
gra terenowa oraz liczne warsz-
taty kreatywne.

Zmodernizowany budynek 
będzie nie tylko wyraźnie tań-
szy w utrzymaniu, ale przede 
wszystkim wyemituje znacznie 
mniej dwutlenku węgla, stając 
się nowoczesną, ekologiczną wi-
zytówką gminy.

Odnowiona „Szóstka” jest go-
towa do działania i będzie służyć 
kolejnym pokoleniom mieszkań-
ców przez długie lata!

inf

Zamiast młotów – dziecięcy śmiech. Największa szkoła 
w gminie Brzeg Dolny otworzyła nowy rozdział
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Wyższy zasiłek pogrzebowy, 
szybsza wypłata pieniędzy 
i  mniej papierowych formal-
ności – takie zmiany już doty-
czą rodzin organizujących po-
chówek. Kolejne mają wejść 
od 2027 roku. Dla mieszkań-
ców Wołowa, Brzegu Dolne-
go, Wińska i  całego powiatu 
oznacza to przede wszystkim 
prostsze procedury między 
lekarzem, urzędem, ZUS-em 
i administracją cmentarza.

Część przepisów już się zmie-
niła. Od 1 stycznia 2026 roku 
zasiłek pogrzebowy wzrósł z 4 
tys. zł do 7 tys. zł. To pierwsza 
tak znacząca podwyżka tego 
świadczenia od wielu lat.

Jeżeli koszty pogrzebu ponosi 
członek rodziny osoby zmarłej, 
może otrzymać pełną kwotę 
zasiłku. W innych przypadkach 
wysokość świadczenia zależy od 
rzeczywiście poniesionych i udo-
kumentowanych kosztów.

ZUS ma wypłacać szybciej
Zmieniła się także procedura 

wypłaty świadczenia. W stan-

dardowych przypadkach ZUS nie 
musi już wydawać osobnej decyzji 
administracyjnej przed wypłatą 
pieniędzy. Skrócono również 
termin wypłaty zasiłku.

Obecnie ZUS ma 14 dni od wy-
jaśnienia ostatniej okoliczności 
koniecznej do przyznania świad-
czenia. Wcześniej termin wynosił 
30 dni. Dla rodzin oznacza to 
możliwość szybszego odzyskania 
części pieniędzy wydanych na 
pogrzeb.

Od 2027 roku ma być więcej 
cyfrowych formalności

Kolejny etap zmian ma doty-
czyć dokumentów związanych ze 
śmiercią i pochówkiem.

Jednym z najważniejszych roz-
wiązań przygotowywanych przez 
rząd jest elektroniczna karta 
zgonu. Dziś część dokumenta-
cji nadal funkcjonuje w formie 
papierowej i jest przekazywana 
między lekarzem, urzędem stanu 
cywilnego, rodziną oraz admini-
stracją cmentarza. Po zmianach 
dane mają być przekazywane 
elektronicznie.

Według dokumentów Minister-
stwa Zdrowia przepisy dotyczące 

elektronicznej karty zgonu mają 
wejść w życie 1 lutego 2027 roku. 
Nie oznacza to jednak, że od tego 
dnia wszystkie sprawy związane 
z pogrzebem będzie można zała-
twić przez internet. Poszczególne 
elementy reformy są nadal na 
różnych etapach prac.

Co to może oznaczać 
lokalnie?

Dla mieszkańców powiatu 
wołowskiego zmiany mogą być 
szczególnie widoczne na styku 
kilku instytucji.

Po śmierci bliskiej osoby rodzi-
na musi dziś załatwiać sprawy 
w urzędzie stanu cywilnego, 
kontaktować się z administracją 
cmentarza, zakładem pogrzebo-
wym i ZUS-em. Przy cyfrowym 
obiegu dokumentów część danych 
nie będzie musiała być przenoszo-
na przez rodzinę w papierowej 
formie z jednego miejsca do 
drugiego.

W praktyce może to oznaczać 
mniej wizyt w urzędach w Woło-
wie, Brzegu Dolnym czy Wińsku 
i szybszy przepływ informacji 
pomiędzy instytucjami.

Stara ustawa ma odejść do 
historii

Równocześnie rząd pracuje 
nad nową ustawą o cmentarzach 
i chowaniu zmarłych. Obecne 
podstawowe przepisy pochodzą 
jeszcze z 1959 roku. Choć były 
przez lata nowelizowane, w wielu 
miejscach nie przystają już do 
współczesnych realiów. Nowe 
regulacje mają uporządkować 
m.in. sposób prowadzenia doku-
mentacji cmentarnej i ewidencji 
pochówków. Wśród planowanych 
rozwiązań są elektroniczne księgi 

cmentarne, rejestr cmentarzy, 
rejestr grobów i miejsc spoczynku 
oraz dalsza cyfryzacja dokumen-
tacji związanej z pochówkami.

To istotne także dla lokalnych 
samorządów i zarządców cmen-
tarzy, którzy w przyszłości będą 
musieli dostosować swoje syste-
my do nowych zasad.

Mniej papierów 
w najtrudniejszym 
momencie

Kierunek zmian jest jasny 
– państwo chce ograniczyć licz-
bę papierowych dokumentów 
i obowiązków spoczywających 
na rodzinie osoby zmarłej. Część 
zmian już obowiązuje: zasiłek po-
grzebowy jest wyższy, a wypłata 
powinna następować szybciej. 
Kolejny etap ma rozpocząć się 
w 2027 roku i objąć cyfryzację 
dokumentów związanych ze 
zgonem i pochówkiem.

Dla rodzin z powiatu wołow-
skiego najważniejsze będzie jed-
nak jedno: mniej chodzenia mię-
dzy urzędami i mniej formalności 
w czasie, kiedy ich załatwianie 
jest szczególnie trudne.

a.k.

Pogrzeby po nowemu. Co zmieni się dla 
mieszkańców powiatu wołowskiego?

Za nami 8. edycja ogólnopol-
skiej kampanii na rzecz bezpie-
czeństwa w ruchu drogowym. 
Policyjna mapa wypadków 
drogowych ze skutkiem 
śmiertelnym – Wakacje 2026 
każdego dnia letniego sezonu 
obrazowała skalę tragedii na 
polskich drogach. Sprawdź naj-
nowsze statystyki i dowiedz się, 
dlaczego bieżąca aktualizacja 
tych danych to tak ważny apel 
o rozsądek za kierownicą.

Wakacyjne statystyki na 
polskich drogach

Kolejna odsłona ważnego pro-
jektu policyjnego miała na celu 
uświadomienie kierowcom, jak 
ogromne żniwo zbiera na drogach 
brawura i brak koncentracji. 
Każdy punkt naniesiony na 
wirtualną mapę to konkretna 
ludzka tragedia. Zignorowanie 
przepisów, zmęczenie czy zlekce-
ważenie senności niestety wielo-
krotnie kończyły się dramatem.

Z policyjnych danych opubli-
kowanych 1 września 2026 roku 
wynika, że podczas tegorocznych 

wakacji doszło łącznie do 293 wy-
padków ze skutkiem śmier-
telnym. Analizując te tragiczne 

liczby bardziej szczegółowo: od 
początku wakacji, pomijając 
ostatnią dobę, policjanci odnoto-
wali 242 takie zdarzenia. Tylko 
w ciągu ostatnich 24 godzin trwa-
nia akcji na mapie pojawiły się 
4 nowe czarne punkty. Ponadto 
policyjne zestawienie uwzględnia 
47 wypadków, w których – w wy-
niku odniesionych obrażeń – ofia-
ry zmarły w szpitalach w okresie 
do 30 dni od zdarzenia.

Zasięg kampanii i edukacja 
kierowców

Akcja informacyjna zyskała 
ogromny zasięg dzięki zaanga-
żowaniu instytucji oraz mediów. 
Wirtualna mapa wypadków ze 
skutkiem śmiertelnym była co-
dziennie aktualizowana, aby dotrzeć 
do jak najszerszego grona odbiorców. 
Bieżące raporty można było śledzić 
w głównym serwisie policja.pl, na 
oficjalnych profilach społeczno-
ściowych Policji oraz na stronach 
internetowych zarządzanych przez 
lokalne jednostki policyjne.

Szczególną rolę w tegorocznej 
kampanii odegrała współpraca 
z firmą Screen Network. Ak-
tualne statystyki wypadkowe 
wyświetlane były na ponad 20 
tysiącach ekranów reklamowych 
rozlokowanych na terenie całego 
kraju. Kierowcy i piesi mogli je 
dostrzec przy głównych ciągach 
komunikacyjnych, na dworcach, 
stacjach paliw oraz w centrach 
handlowych.

Refleksja nad 
bezpieczeństwem

Bieżąca wizualizacja punktów 
na mapie ma za zadanie działać 
na wyobraźnię wszystkich użyt-
kowników dróg. Policja liczy, 
że przejrzyste i codzienne uka-
zywanie tragicznych bilansów 
skłania do natychmiastowej re-
fleksji, zdjęcia nogi z gazu oraz 
zachęca media do inicjowania 
szerokiej dyskusji o poprawie 
bezpieczeństwa ruchu drogowe-
go w Polsce.

a.k.

Policyjna mapa wypadków drogowych ze skutkiem 
śmiertelnym – tragiczny bilans wakacji 2026
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Zaczynali od niewielkiego 
budynku przy ul. Kościusz-
ki, ośmiu klas i  marzeniami 
o szkole, która miała być inna, 
bo bliższa uczniowi, oparta na 
wzajemnym szacunku i indywi-
dualnym podejściu. Dziś Zespół 
Szkół Społecznych w Wołowie 
ma dwa budynki, 326 uczniów 
i  setki absolwentów. Właśnie 
świętował swoje 25-lecie.

 Jubileusz trwał dwa dni. Było 
pasowanie pierwszoklasistów, ro-
dzinny piknik, występy uczniów, 
wspomnienia, podziękowania dla 
ludzi tworzących szkołę przez 
ćwierć wieku, a na zakończenie 
– jubileuszowy bal.

Wszystko zaczęło się 
w 2001 roku

Zespół Szkół Społecznych 
w Wołowie powstał we wrześniu 
2001 roku. Był to czas dużej re-
formy oświaty i tworzenia gimna-
zjów. Właśnie wtedy w Wołowie 
narodził się pomysł stworzenia 
szkoły społecznej.

– To było marzenie. Chcieli-
śmy stworzyć miejsce przyjazne 
dzieciom i młodzieży, oparte na 
wzajemnym szacunku, zrozumie-
niu i indywidualnym podejściu 
do ucznia – mówi Małgorzata 
Gajos, dyrektor Zespołu Szkół 
Społecznych w Wołowie.

Wśród inicjatorów i założycieli 
placówki byli Marek Gajos, 
Aleksander Marek Skorupa, 
Robert Kuczera, Ryszard 
Ossowski, Zdzisław Jaku-
bowski i Dariusz Wilbik.

Jak podkreśla Małgorzata 
Gajos, sam zapał założycieli nie 
wystarczył.

– Społecznej nie byłoby bez 
ogromnej pomocy ówczesnego 
dolnośląskiego wicekuratora 
oświaty Krzysztofa Lebiedow-
skiego oraz ówczesnych władz 
samorządowych, w szczególności 
powiatu wołowskiego – Jerzego 
Więcławskiego i Grzegorza Łycz-
ki – przypomina dyrektor.

Początki nie były łatwe. Szkoła 
działała w niewielkim budynku 
przy ul. Kościuszki. Było osiem 
klas – pięć gimnazjalnych i trzy 
szkoły podstawowej.

Według informacji przeka-
zanych nam przez Małgorzatę 
Gajos uczyło się wówczas 92 
uczniów. Rok później powstało 
liceum ogólnokształcące. Jego 
pierwszy rocznik liczył zaledwie 
11 osób. Kolejnym przełomowym 

momentem był rok 2008. Wtedy 
szkoła przeniosła się na Zaułek 
Zielony. Otworzyło to nowy etap 
w jej historii i dało możliwości 
dalszego rozwoju.

Dziś jest ich 326
Po ćwierćwieczu skala działal-

ności szkoły wygląda zupełnie 
inaczej.

– Dziś mamy 326 uczniów – 
250 w szkole podstawowej i 76 
w liceum. Do 2026 roku szkołę 
ukończyło 488 absolwentów, 
a przez szkołę podstawową, gim-
nazjum i liceum przewinęło się 
około tysiąca uczniów – wylicza 
Małgorzata Gajos.

Placówka korzysta dziś 
z dwóch budynków. W jednym 

uczą się dzieci z klas I–IV szkoły 
podstawowej, w drugim starsze 
klasy oraz licealiści. W pobliżu 
znajduje się również Orlik.

Pierwszym dyrektorem szkoły 
był Aleksander Tkaczyk. Na-
stępnie funkcję tę pełniła Teresa 
Zabojszcza. Obecnie placówką 
kieruje Małgorzata Gajos.

Szkoła miała dostrzegać 
ucznia

To właśnie indywidualne po-
dejście do młodego człowieka, 
jak podkreśla dyrektorka, miało 
od początku odróżniać Społeczną 
od innych szkół.

Dziś oferta szkoły podstawowej 
obejmuje m.in. taniec, szachy, 
basen, dwa języki obce od pierw-
szej klasy, robotykę, zajęcia pla-
styczne i wolontariat. Licealiści 
mają rozszerzony język angielski, 
możliwość zdobywania certyfi-
katów językowych oraz naukę 
drugiego języka, niemieckiego 
lub hiszpańskiego.

Szkoła realizuje również pro-
jekt „Aktywnie i nowocześnie 
w Zespole Szkół Społecznych 
w Wołowie”.

25 lat Społecznej w Wołowie. Od marzenia 
kilku osób do szkoły z ponad 300 uczniami

Natalia Gołąb, członkini zarządu województwa 
dolnośląskiego. 

Marek Gajos, prezes Stowarzyszenia IS Razem. 

Małgorzata Gajos, dyrektor szkoły i Rafał Zając, 
przewodniczący Rady Powiatu.

Małgorzata Gajos, dyrektor szkoły witała zapro-
szonych gości przypominając wspólne historie, 
kręte drogi, radosne i gorzkie chwile. 

Rafał Borzyński, absolwent szkoły i członek za-
rządu powiatu. 

Dariusz Chmura, burmistrz Wołowa przekazał 
prezent w imieniu Gminy. 

Na jubileusz do WOK przyszło wielu gości, rodziców, nauczycieli, samorządowców z Dariuszem 
Chmurą, burmistrzem Wołowa, Robertem Sadowskim, wiceburmistrzem, Janem Janasem, starostą 
powiatu,  i Natalią Gołąb, członkinią zarządu województwa oraz ojców założycieli szkoły z Markiem 
Skorupą na czele, byłym burmistrzem Brzegu Dolnego. 
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– Uczniowie mogą uczestni-
czyć między innymi w zajęciach 
z druku 3D, wykorzystania gogli 
VR, programowania, grafiki kom-
puterowej, przedsiębiorczości 
czy ekspresji kulturalnej. Są też 
kursy ratownika, prawa jazdy 
i stylizacji paznokci. W ramach 
projektu doposażyliśmy oba bu-
dynki szkoły – mówi Małgorzata 
Gajos.

Jedną z tradycji placówki są 
także zielone szkoły. Każdego 
roku wyjeżdża na nie cała spo-
łeczność szkolna. To ogromne 
przedsięwzięcie organizacyjne, 
ale również czas integracji i bu-
dowania relacji.

Od Wołowa po Erasmus+
Przez 25 lat uczniowie Spo-

łecznej odnosili sukcesy w kon-
kursach przedmiotowych, języ-
kowych, artystycznych i spor-
towych. Szkoła uczestniczyła 
w projektach edukacyjnych, 
ekologicznych i społecznych oraz 
wymianach międzynarodowych.

W 2017 roku otrzymała do-
finansowanie z programu Era-
smus+, co otworzyło drogę do ko-
lejnych zagranicznych wyjazdów 
i współpracy międzynarodowej. 
W historii placówki zapisały się 
również m.in. projekt „Zielona 
kraina” oraz warsztaty „Duży 
pies”.

Dzisiaj absolwenci Społecznej 
pracują w bardzo różnych zawo-
dach w kraju i za granicą.

– Mamy wśród absolwentów 
lekarzy, weterynarzy, farmaceu-
tów, psychologów, dietetyków, 
fizjoterapeutów, naukowców, 
nauczycieli, prawników, inżynie-
rów, architektów, ekonomistów, 
artystów, dziennikarzy i samo-
rządowców. Są przedsiębiorcy, 
społecznicy i wolontariusze – 
wylicza dyrektor.

Niektórzy odnoszą sukcesy 
sportowe – m.in. w rajdach sa-
mochodowych, zapasach czy 
taekwondo.

Szczególnym powodem do sa-
tysfakcji jest jednak dla szkoły 
coś innego.

– Wielu naszych absolwentów 
wraca do nas już jako rodzice 
i powierza szkole swoje dzieci. 
To jeden z najpiękniejszych do-
wodów zaufania i przywiązania 
do Społecznej – podkreśla Mał-
gorzata Gajos.

Jubileusz rozpoczęli 
najmłodsi

Świętowanie 25-lecia rozpo-
częło się od tych, którzy dopiero 
zaczynają swoją szkolną drogę.

Pierwszego dnia odbyło się uro-
czyste pasowanie pierwszokla-
sistów. W ten sposób najmłodsi 
oficjalnie dołączyli do społeczno-
ści szkoły dokładnie w roku jej 
jubileuszu.

Uroczystości rozpoczął Marek 
Gajos, prezes stowarzyszenia 
prowadzącego szkołę. Pasowania 
dokonała dyrektor Małgorzata 
Gajos. Były występy dzieci i mło-
dzieży, a później przyszedł czas 
na rodzinny piknik. Uczniowie, 
rodzice i nauczyciele mogli już 
w mniej oficjalnej atmosferze 
wspólnie świętować 25. urodziny 
swojej szkoły.

Drugi dzień – czas 
podziękowań i wspomnień

Drugi dzień jubileuszu prze-
niósł się do Wołowskiego Ośrodka 
Kultury.

Tym razem głównymi bohate-
rami byli ludzie, którzy przez mi-

nione 25 lat budowali Społeczną. 
Przypomniano początki placówki 
i jej historię. Opowiedzieli ją 
również ze swojej perspektywy 
uczniowie.

Na scenie pojawiła się mło-
dzież, ale tego dnia szczególnie 
dużo miejsca poświęcono podzię-
kowaniom. Wspominano osoby, 
które szkołę zakładały, jej byłych 
i obecnych nauczycieli, pracowni-
ków, rodziców oraz tych, którzy 
przez lata ją wspierali.

Nie zabrakło także pamięci 
o osobach, których już nie ma.

Na widowni zasiedli przedsta-
wiciele stowarzyszenia prowadzą-
cego szkołę z prezesem Markiem 
Gajosem, dyrekcja, nauczyciele, 
rodzice, absolwenci, samorządowcy 
i zaproszeni goście.

Były życzenia, kwiaty, podzię-
kowania i wiele wspomnień. Po 
25 latach można było zobaczyć, 
jak wiele osób w różnych okre-
sach było związanych z jedną 
wołowską szkołą.

Były również trudne lata
Jubileusz to okazja do świę-

towania sukcesów, ale historia 
szkoły nie składała się wyłącznie 
z dobrych chwil.

– Najtrudniejszym momentem 
był okres pandemii i nauki zdal-
nej. Były też kłopoty finansowe 
i podwyżki czesnego. Nie każdy 
był pozytywnie nastawiony do 
samej idei szkoły społecznej – 
przyznaje Małgorzata Gajos.  

Mimo tych trudności placówka 
przetrwała kolejne zmiany w pol-
skiej oświacie i nadal się rozwija.

Szkoła to przede wszystkim 
ludzie

Przez 25 lat zmieniło się nie-
mal wszystko. Zamiast niewiel-
kiej placówki przy Kościuszki 
są dwa budynki. Zamiast kilku-
dziesięciu uczniów, ponad 300. 
Do tradycyjnych lekcji doszły 
robotyka, programowanie, druk 
3D czy wirtualna rzeczywistość.

Jednak podczas jubileuszu naj-
częściej wracano do ludzi.

Do założycieli, dyrektorów, 
nauczycieli, pracowników, rodzi-
ców, uczniów i absolwentów. Bo 
to oni przez kolejne lata tworzyli 
historię Społecznej.

– W Zespole Szkół Społecznych 
rodzice są partnerami w procesie 
edukacji i wychowania. Wspól-
nie z nauczycielami i dyrekcją 
współtworzą szkołę. To właśnie 
współpraca uczniów, rodziców, 
nauczycieli, pracowników i przy-
jaciół sprawia, że Społeczna jest 
czymś więcej niż budynkiem 
i miejscem nauki. Jest wspólno-
tą – podsumowuje Małgorzata 
Gajos.

Dwudniowe obchody 25-lecia 
zakończył jubileuszowy bal.

Po ćwierćwieczu Zespół Szkół 
Społecznych rozpoczyna kolejny 
rozdział. Jak mówi jego dy-
rektorka, pozostaje przy prze-
konaniu, które towarzyszyło 
twórcom placówki od początku: 
dobra szkoła to taka, która do-
strzega człowieka, rozwija jego 
talenty i daje mu przestrzeń do 
spełniania marzeń.

martaringart@kuriergmin.pl

Ta szkoła wychowała już pokolenia, a absolwenci wracają do miejsca, w którym dostali mocną dawkę 
wiedzy.  

- W tej szkole rodzice są partnerami - podkreśla dyrektor M. Gajos.
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Mocny akcent Gminy Wołów 
podczas Dożynek Polskich 
w  Spale. W  ogólnopolskim 
święcie plonów Dolny Śląsk 
reprezentowali m.in. Sołectwo 
Warzęgowo, Koło Gospodyń 
Wiejskich Tarchalice oraz Dol-
nośląski Zespół Folklorystycz-
ny „Warzęgowianie”. Lokalni 
przedstawiciele zaprezento-
wali uczestnikom z całego kra-
ju tradycje, kulturę i  energię 
wołowskiej wsi.

Na czele dolnośląskiej delegacji 
stanęła Natalia Gołąb, Członkini 
Zarządu Województwa Dolnoślą-
skiego, natomiast stoisko Dolne-
go Śląska zostało przygotowane 
przez Samorząd Województwa 
Dolnośląskiego. W wydarzeniu 
uczestniczył również Radosław 
Zysnarski, Pełnomocnik Mar-
szałka Województwa Dolnoślą-
skiego ds. aktywizacji środowisk 
lokalnych.

Obecność Sołectwa Warzęgo-
wo, KGW Tarchalice oraz Zespo-
łu Folklorystycznego „Warzęgo-
wianie” była ważnym elementem 
dolnośląskiej reprezentacji. To 
właśnie oni pokazali w Spale bo-
gactwo lokalnych tradycji, przy-
wiązanie do kultury ludowej oraz 
zaangażowanie mieszkańców 
w pielęgnowanie dziedzictwa wsi.

Dożynki Polskie zgromadziły 
rolników, mieszkańców obszarów 
wiejskich oraz przedstawicieli 
regionów z całego kraju. Wyda-
rzenie zostało zorganizowane 
przez Ministerstwo Rolnictwa 
i Rozwoju Wsi z udziałem mini-
stra Stefana Krajewskiego oraz 
wiceministra Adama Nowaka.

Jednym z najważniejszych 
punktów uroczystości był barwny 
korowód dożynkowy oraz trady-
cyjny ceremoniał święta plonów. 
Zaprezentowano także wieńce 
przygotowane przez delegacje 
z różnych części Polski. Wyda-
rzeniu towarzyszyły występy 
zespołów ludowych, prezentacje 
regionalnych produktów oraz 
spotkania przedstawicieli środo-
wisk wiejskich.

„Cieszę się, że Gmina Wołów 
miała tak mocną reprezenta-
cję podczas Dożynek Polskich 
w Spale. Sołectwo Warzęgowo, 
KGW Tarchalice oraz Zespół 
Folklorystyczny „Warzęgowianie” 
z dumą zaprezentowali nasze 
lokalne tradycje, jednocześnie 
reprezentując cały Dolny Śląsk. 
To najlepszy przykład tego, że 
siłą wsi są aktywni ludzie, któ-
rzy potrafią pielęgnować swoje 
dziedzictwo i dzielić się nim z in-

nymi” - podkreśla Natalia Gołąb, 
Członkini Zarządu Województwa 
Dolnośląskiego.

Dla przedstawicieli Gminy Wo-
łów udział w wydarzeniu był nie 
tylko okazją do promocji lokalnej 
kultury, lecz także do spotkań 
i wymiany doświadczeń z miesz-
kańcami wsi z innych regionów 

Polski. Takie uroczystości poka-
zują, że pielęgnowanie lokalnego 
dziedzictwa może jednocześnie 
skutecznie promować cały region.

Warzęgowo i Tarchalice po 
raz kolejny udowodniły, że 
Gmina Wołów ma się czym 
pochwalić!

inf

Dolny Śląsk na Dożynkach Polskich w Spale
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W rejonie ulicy 1 Maja w Brze-
gu Dolnym trwają prace nad 
rozbudową infrastruktury 
wodno-kanalizacyjnej oraz 
przełożeniem odcinka ciepło-
ciągu. Całe przedsięwzięcie 
służy bezpośrednio przygo-
towaniu miejskich terenów 
pod zabudowę jednorodzinną 
– gmina uzbraja ten obszar, by 
jeszcze w bieżącym roku wy-
stawić w pełni przygotowane 
działki na sprzedaż.

Głównym celem prowadzonych 
działań jest kompleksowe uzbro-
jenie gruntów, tak aby przyszli 
nabywcy zyskali bezpośredni do-
stęp do nowoczesnych przewodów 
sanitarnych i wodociągowych. 
Pełne doprowadzenie mediów 
zwiększy atrakcyjność parceli, 
które trafią do gminnych przetar-
gów w najbliższych miesiącach. 
Zapewnienie niezawodnych sieci 

sprawi, że nowe tereny będą od 
razu gotowe pod realizację pla-
nów mieszkaniowych.

Po ułożeniu rurociągów prze-
prowadzone zostaną próby ci-
śnieniowe, badania laboratoryjne 
oraz procedury odbiorowe z za-
rządcami poszczególnych sieci. 
Nowo powstała infrastruktura 
objęta będzie sześcioletnią gwa-
rancją.

Wartość realizowanych prac 
wynosi 789 000,00 zł brutto.

inf

Nowe tereny pod domy 
jednorodzinne. Trwają prace 

przy ul. 1 Maja
17 września 2026 roku, Ireneusz Fura - Burmistrz Brzegu Dol-
nego podpisał umowę na przeprowadzenie prac w  ramach 
projektu „Adaptacja pod magazyn garaży gminnych – Program 
Ochrony Ludności”. Przy podpisywaniu umowy obecny był 
Piotr Tomaszewski, kierownik Wydziału Inwestycji UM w Brzegu 
Dolnym

Zadanie wykona Zakład Re-
montowo-Budowlany DAR-BET 
Dariusz Kokoszka z Brzegu 
Dolnego, którego Wybór nastą-
pił w trybie podstawowym na 
podstawie przepisów Prawa 

zamówień publicznych. Zgodnie 
z harmonogramem finał robót 
przewidziano do 18 grudnia 
2026 roku. 

Wartość inwestycji to 960 
000,01 zł brutto.  inf

Nowy magazyn obrony 
cywilnej w Brzegu Dolnym. 

Podpisano umowę na 
adaptację gminnych garaży

Bezpieczniejsze drogi i przej-
ścia dla pieszych na terenach 
wiejskich gminy Brzeg Dolny. 
Samorząd zawarł umowę 
z wykonawcą na budowę no-
woczesnych punktów świetl-
nych w  sześciu sołectwach 
– cała infrastruktura ma być 
gotowa jeszcze przed końcem 
tego roku.

Ireneusz Fura - Burmistrz 
Brzegu Dolnego podpisał umowę 
na realizację prac obejmujących 
budowę nowego oświetlenia dro-

gowego oraz doświetlenie przejść 
dla pieszych. Przedsięwzięcie 
skoncentruje się na terenach 
wiejskich gminy. 

Nowe punkty świetlne po-
wstaną w Godzięcinie, Grodza-
nowie, Naborowie, Pogalewie 
Małym, Pogalewie Wielkim oraz 
w Radeczu. Zakończenie prac 
i przekazanie gotowej infrastruk-
tury wyznaczono na 18 grudnia 
2026 roku. 

Łączna wartość zakontrakto-
wanych robót wynosi 325 458,00 
zł brutto. 

inf

Bezpieczniej na terenach wiejskich gminy Brzeg 
Dolny. Rusza budowa punktów świetlnych
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Ma zaledwie 10 lat, kocha pił-
kę nożną i potra� chodzić na 
szczudłach. Jej największą pa-
sją jest jednak aktorstwo, któ-
re właśnie zaprowadziło ją na 
51. Festiwal Polskich Filmów 
Fabularnych w Gdyni. Poznaj-
cie Michalinę Kasperską – uta-
lentowaną dolnobrzeżankę, 
która u boku znanych polskich 
aktorów zagrała w nagradza-
nym �lmie „Kołtunica”.

Pomiędzy lekcjami 
a planem zdjęciowym

Na co dzień Michalina Kasper-
ska jest uśmiechniętą uczennicą 
klasy 4c w Zespole Szkolno-
-Przedszkolnym nr 3 w Brzegu 
Dolnym. Jak wiele jej rówieśni-
czek, uwielbia pizzę, kluski ślą-
skie i łazanki, a jej ulubionym ko-
lorem jest czerwony. W szkolnych 
korytarzach zawsze może liczyć 
na wsparcie swojej przyjaciółki 
Asi oraz Wojtka z równoległej 
klasy. Jednak po lekcjach życie 
dziesięciolatki nabiera niezwy-
kłego, filmowego tempa.

Pierwsze kroki przed 
kamerą

Wszystko zaczęło się około 
cztery lata temu, kiedy rodzice 
Michaliny – Magda i Andrzej – 
zgłosili ją oraz jej brata Michała 
do wrocławskiej agencji aktor-
skiej „Zgrani”. Po pierwszych 

zdjęciach próbnych dziewczynka 
trafiła do bazy i wkrótce zaczęła 
otrzymywać pierwsze angaże. 
Młoda dolnobrzeżanka zdobywa-
ła cenne szlify i oswajała się z ka-
merą na planach popularnych 
wrocławskich seriali, takich jak 
„Kurierzy”, „Dzielnica Strachu” 
czy „Lombard”.

„Kołtunica” i wielki przełom
Prawdziwe wypłynięcie na 

szerokie wody nastąpiło jednak 
dzięki współpracy z warszawską 
agencją dla dzieci. To właśnie 
tam Michalina wzięła udział 
w castingu do filmu krótkome-
trażowego „Kołtunica” – i poko-
nała konkurencję. Produkcja ta 
powstała w ramach prestiżowego 
konkursu „Ziemia Obiecana”, 
zorganizowanego z okazji Roku 
Wajdy. Wybór był niezwykle 

surowy; z 70 nadesłanych sce-
nariuszy zaledwie 11 otrzymało 
dofinansowanie na ekranizację. 
W „Kołtunicy” 10-latka z Brzegu 
Dolnego wcieliła się w rolę ma-
łej, tytułowej bohaterki, grając 
u boku tak znakomitych akto-
rów jak Sebastian Stankiewicz, 
Filip Zaręba, Wojciech Wysocki, 
Alicja Matusiak czy Ola Bożek. 
Za reżyserię i scenariusz filmu 
odpowiada Izabela Zubrycka, 
zdjęcia- Daniel Tubylewicz.  Ak-
cja filmu rozgrywa się pod koniec 
lat 50. na podlaskiej wsi. Główna 
bohaterka, Zośka, dorasta nazna-
czona kołtunem – traktowanym 
jako symbol wstydu i ludowych 
lęków. Uczona posłuszeństwa 
i unikania wyróżniania się, po 
latach odkrywa, że powtarza los 
matki. Buntuje się, gdy zagro-
żona zostaje przyszłość jej córki.

Kierunek: Festiwal w Gdyni!
Ogromny talent ekipy i samej 

Michaliny szybko został docenio-
ny. Film zdobył wyróżnienie we 
wspomnianym konkursie, a już 
we wrześniu będzie miał swoją 
wielką, polską premierę podczas 
51. Festiwalu Polskich Filmów 
Fabularnych w Gdyni. Właśnie 
tam „Kołtunica” powalczy o pre-
stiżowe zwycięstwo w kategorii 
filmów krótkometrażowych. 
Projekcję filmu zaplanowano na 
24 i 25 września. Ponieważ jest 
to dzieło festiwalowe, nie jest 
możliwe obejrzenie go poza, ale 

w przyszłości będzie dostępny na 
TVP VOD. 

Szczudła, piłka nożna 
i kartonowe rekwizyty

Mimo dynamicznie rozwijają-
cej się kariery, Michalina pozo-
staje niezwykle wszechstronną 
dziewczynką o wielu zaintereso-
waniach, a aktorstwo to zaledwie 
jedna z jej trzech wielkich pasji. 
Dziesięciolatka uczęszcza do 
Sztuki Cyrkowej Arena w Brzegu 
Dolnym i wykazuje się niezwykłą 
zręcznością, chodząc między in-
nymi na szczudłach.

Jest również świetnie zapowia-
dającym się sportowcem – gra 
w piłkę nożną jako zawodniczka 
dolnobrzeskiego klubu KP Brzeg 
Dolny. Kiedy po treningach 
i dniach zdjęciowych znajduje 
chwilę wolnego, lubi po prostu 
pograć w gry lub dać upust swojej 
kreatywności, tworząc niesa-
mowite rekwizyty z kartonów. 
Uwielbia też jeździć na rolkach. 

Przed młodą aktorką z pewno-
ścią jeszcze wiele fascynujących 
ról, a lokalna społeczność już jest 
dumna i  mocno trzyma kciuki za 
sukces „Kołtunicy”! a.k.

Z Brzegu Dolnego na czerwony dywan w Gdyni. 
10-letnia Michalina Kasperska i jej filmowy świat

Miłosz Bochenek z  Brzegu 
Dolnego ma za sobą pierwszy 
tak poważny sezon wyścigo-
wy. Młody kolarz reprezen-
tujący Szkołę Podstawową 
nr 6 oraz klub KMK – Kuźnia 
Młodego Kolarza regularnie 
startował w  zawodach MTB. 
Sezon zakończył z 5. miejscem 
w klasy�kacji generalnej Bike 
Maratonu 2026.

O Miłoszu pisaliśmy na na-
szym profilu w serwisie Facebook 
na początku września, kiedy 
wystartował w Mistrzostwach 
Polski Szkół Podstawowych 
w kolarstwie MTB w Śremie. 
W kategorii chłopców klas VI, 
rocznik 2014, pokonał trasę dłu-
gości 10,5 km w czasie 42 minut 
i 10 sekund, zajmując 36. miejsce 
na 52 zawodników.

 Mistrzostwa Polski były jed-
nak tylko jednym z wielu te-
gorocznych startów młodego 
zawodnika.

Piąte miejsce w całym cyklu
Miłosz brał udział w tegorocz-

nej edycji Bike Maratonu. Jak 

przekazała nam jego mama, po 
zakończeniu wszystkich startów 
zajął 5. miejsce w klasyfikacji 
generalnej 2026.

Dla młodego kolarza był to 
pierwszy sezon, w którym tak 
regularnie rywalizował w zawo-
dach. Wynik jest tym bardziej 

wart odnotowania, że w klasy-
fikacji drużynowej jego klub – 
KMK Kuźnia Młodego Kolarza 
– zajął 2. miejsce.

Końcówka sezonu również 
przyniosła Miłoszowi dobre 
wyniki. W ostatnim wyścigu 
w Jeleniej Górze zajął 7. miejsce. 

Wcześniej, podczas X Maratonu 
Henrykowskiego, stanął na dru-
gim miejscu podium.

Od treningów do kolejnych 
startów

Miłosz na co dzień trenuje 
w KMK – Kuźni Młodego Ko-
larza. Tegoroczne starty były 
dla niego okazją do zdobywania 
doświadczenia w rywalizacji 
z zawodnikami z różnych części 
kraju.

Za młodym zawodnikiem 
pierwszy tak intensywny sezon 
startowy. Piąte miejsce w klasy-
fikacji generalnej Bike Maratonu 
i drugie miejsce jego klubu w kla-
syfikacji drużynowej pokazują, że 
był to dla niego udany rok.

Gratulujemy Miłoszowi wy-
ników i życzymy powodzenia 
w kolejnym sezonie!

dz

Młody kolarz z Brzegu Dolnego piąty w klasyfikacji generalnej
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Pamięć o tych, których wywie-
ziono tysiące kilometrów od 
rodzinnych domów, na Sybe-
rię i do innych części Związku 
Sowieckiego, wciąż jest żywa 
w Brzegu Dolnym. Miejscowi 
Sybiracy spotkali się w  ko-
ściele, aby uczcić Polaków 
deportowanych na Wschód, 
tych, którzy przeżyli zesłanie, 
i tych, którzy już nigdy z niego 
nie wrócili.

Spotkanie miało wymiar reli-
gijny i patriotyczny. W kościele 
odprawiono mszę świętą w inten-
cji Sybiraków. Był to także czas 
wspomnień i przypomnienia hi-
storii polskich rodzin, dla których 
sowieckie deportacje oznaczały 
nagłe wyrwanie z dotychczasowe-
go życia, wielotygodniowe podróże 
w trudnych warunkach, głód, 
choroby i ciężką pracę na zesłaniu.

Szczególne znaczenie dla środo-
wiska Sybiraków ma 17 września 
– Dzień Sybiraka, obchodzony 
w rocznicę agresji Związku So-
wieckiego na Polskę w 1939 roku. 
To właśnie po zajęciu wschodnich 
terenów II Rzeczypospolitej roz-
poczęły się represje, a następnie 
masowe deportacje polskich 
obywateli w głąb ZSRR.

W uroczystości w Brzegu Dol-
nym uczestniczyli również przed-
stawiciele struktur Związku 
Sybiraków. Obecny był m.in. dr 
Ryszard Janosz, związany z wro-
cławskim oddziałem Związku 
Sybiraków, a także Danuta Pary-
żak oraz Jarosław Podlaski. Była 
także obecna  Halina Żak, naj-
ważniejsza osoba w naszym sy-
birackim środowisku, podkreśla 
Mirosław Krawiec, prezes koła 
dolnobrzeskich Sybiraków, który 
był gospodarzem spotkania.

Odznaczenia dla 
zasłużonych

Ważną częścią spotkania było 
uhonorowanie osób zaangażowa-
nych w działalność i pielęgnowa-
nie pamięci o Sybirakach.

Odznaczenia otrzymali: Alicja 
Jaworska, Marzena Pietras, 
Edward Strechaluk oraz Adam 
Józefowicz.

W Związku Sybiraków przy-
znawane są m.in. odznaczenia 
związkowe osobom szczególnie 
zasłużonym dla środowiska. 
Jednym z takich wyróżnień jest 
Odznaka Honorowa za Zasługi 
dla Związku Sybiraków, za-
twierdzana przez Zarząd Główny 
Związku Sybiraków. 

Dla dolnobrzeskich Sybiraków 
coroczne spotkania są czymś wię-
cej niż tylko obchodami kolejnej 
rocznicy. To przede wszystkim 
próba zachowania świadectwa 
pokolenia, które doświadczyło 
deportacji i życia na zesłaniu.

Z każdym rokiem bezpośred-
nich świadków tych wydarzeń 

jest coraz mniej. Tym większego 
znaczenia nabiera przekazywa-
nie ich historii dzieciom, wnukom 
i kolejnym pokoleniom.

Pamięć pozostaje jednym z naj-
ważniejszych zadań Związku 
Sybiraków także tutaj, w Brzegu 
Dolnym. 

mr

Sybiracy z Brzegu Dolnego pamiętają o zesłanych 
Polakach. Były też odznaczenia
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11 września malownicze 
Ogrody Pałacowe przy Dol-
nobrzeskim Ośrodku Kultury 
tętniły życiem, muzyką i  ser-
decznym śmiechem. Tego-
roczna Senioriada 2026 udo-
wodniła, że wiek to jedynie 
liczba, a  prawdziwa radość 
z  życia nie przemija. Zobacz 
relację z  wydarzenia, w  któ-
rym prym wiodła wspaniała 
energia mieszkańców.

Głównymi bohaterami tego wy-
jątkowego dnia byli członkowie 
Dolnobrzeskiego Stowarzyszenia 
Aktywnych Seniorów. To dzięki 
ich zaangażowaniu, dystansowi 
do siebie i niespożytej energii 
całe wydarzenie upłynęło w at-
mosferze prawdziwej celebracji. 
Zgromadzeni goście nie szczędzili 
braw i gratulacji – pogoda ducha, 
jaką zaprezentowali seniorzy, 
może być inspiracją dla każdego 
pokolenia.

Jednym z kluczowych punk-
tów programu był koncert na 
pałacowym tarasie w wykonaniu 
utalentowanego zespołu z Moję-

cic, który wprowadził publiczność 
w doskonały nastrój. Prawdziwą 
furorę wywołał jednak przygo-
towany z przymrużeniem oka 
pokaz mody „na wesoło” – kre-
atywność i humor uczestników 
zachwyciły zebranych. Zapra-
szamy do obejrzenia fotorelacji 
oraz fragmentów wideo z tego 
barwnego występu.

Wydarzenie nie mogłoby się 
udać bez wsparcia młodego poko-

lenia. O bezpieczeństwo uczest-
ników, profesjonalne zabezpie-
czenie medyczne oraz ciepły 
poczęstunek dla gości zadbali 
niezawodni druhowie z Harcer-
skiej Organizacji Wychowaw-
czo-Patriotycznej „Cichociemni”.

Senioriada 2026 po raz kolejny 
pokazała, jak silni i zintegrowa-
ni potrafią być nasi lokalsi bez 
względu na wiek. 

a.k.

Senioriada 2026 w Brzegu Dolnym: Barwne święto 
radości, muzyki i humoru w Ogrodach Pałacowych

Radość i uśmiechy.
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Rewia mody!

Fo
t. D

ol
no

br
ze

sk
i O

śro
de

k K
ul

tu
ry

 

Zabawa dla każdego.
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Oddawanie plastikowych bu-
telek i puszek szybko wpisało 
się w proekologiczne nawyki 
mieszkańców naszych gmin. 
Dotychczas na wykorzysta-
nie bonu z  kaucją mieliśmy 
standardowo 30 dni. Choć 
rządowe zmiany wydłużające 
ten czas do kwartału dopiero 
się szykują, wiele popularnych 
sieci handlowych obecnych 
w  powiecie wołowskim już 
teraz zaoferowało nam znacz-
nie wygodniejsze terminy. 
W  niektórych sklepach vo-
uchery zrealizujemy nawet 
bezterminowo.

Prawo w tyle za eko-
codziennością

System kaucyjny funkcjonuje 
w Polsce od października ubie-
głego roku i z każdym miesią-
cem przynosi wymierne, zielone 
efekty – do końca lipca zebrano 
w całym kraju już 3,2 miliarda 
opakowań. Początkowo zasady 
zakładały, że voucher wydany 

po zwrocie butelek lub puszek 
traci ważność po 30 dniach od 
wydruku. Ministerstwo Klima-
tu i Środowiska zapowiedziało 
jednak prace nad wydłużeniem 
tego okresu do minimum trzech 
miesięcy, a ustawa regulująca 
tę kwestię ma trafić do prac 
rządu jesienią. Zanim to jednak 
nastąpi, sieci handlowe same 
wyszły naprzeciw oczekiwaniom, 
co z pewnością ucieszy klientów 
z Wołowa, Brzegu Dolnego czy 
okolicznych wsi.

Większa elastyczność 
w dolnobrzeskich 
i wołowskich marketach

Przedstawiciele marketów 
zauważyli to, co dla wielu z nas 
jest oczywiste: nie zawsze chce-
my łączyć wizytę przy butelko-
macie z bieżącymi sprawunka-
mi. Często chcemy po prostu 
pozbyć się pustych opakowań 
z domu i zachować środki na 
późniejsze, większe zakupy. 
Zrozumienie tej potrzeby to 
duże ułatwienie.

Jak to wygląda w praktyce? 
Już od końca maja 90-dniowy 
termin na realizację kaucji wpro-
wadziła sieć Stokrotka, w której 
zwrot można zrealizować w do-
wolnej placówce. Od 1 września 
na podobny, trzymiesięczny krok 
zdecydowało się Netto. Obie sieci 
stawiają na to, aby system był 
maksymalnie prosty i elastyczny.

Gdzie paragony poczekają 
najdłużej?

Część gigantów handlowych 
poszła jeszcze o krok dalej. Klien-
ci Kauflandu mają aż 100 dni 
na spieniężenie zwrotu. Do tego 
samego terminu od października 
dołączy Lidl (obecnie obowiązuje 
tam jeszcze 30 dni). Carrefo-
ur zdecydował się z kolei na 
dwumiesięczny okres ważności 
bonów.

Doskonałą wiadomością dla 
wielu z nas, w tym osób robią-
cych zakupy w mniejszych miej-
scowościach naszego powiatu, 
jest polityka sieci Dino, w której 
bony kaucyjne (podobnie jak 
w sklepach Auchan) są ważne 

bezterminowo. To maksymalna 
wygoda – w domowym pędzie 
nie trzeba nerwowo zerkać na 
datę na wydruku, by odzyskać 
swoje pieniądze. Na razie przy 
podstawowym, 30-dniowym 
terminie pozostają Biedronka 
oraz ALDI.

Co oddajemy do sklepów?
Dla przypomnienia – obecnie 

systemem kaucyjnym objęte są 
plastikowe butelki o pojemności 
do 3 litrów, metalowe puszki do 1 
litra, a od początku tego roku tak-
że wielorazowe butelki szklane 
do 1,5 litra. Obowiązek ich przyj-
mowania i wypłaty kaucji mają 
duże sklepy, o powierzchni powy-
żej 200 metrów kwadratowych. 
Mniejsze punkty mogą włączyć 
się w zbiórkę dobrowolnie. Je-
sienią mają ruszyć także prace 
legislacyjne nad włączeniem do 
systemu jednorazowych, małych 
butelek szklanych. Wygląda na 
to, że bycie pro eko na co dzień 
staje się z każdym miesiącem po 
prostu łatwiejsze.

a.k.

Nawet 100 dni na zwrot z kaucji. Sprawdź, które sklepy 
w naszym regionie zmieniają zasady
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Wołów przez dwa dni był miej-
scem spotkań autorów krymi-
nałów, horrorów i miłośników 
literatury z  dreszczykiem. Za 
nami II Festiwal Mrocznych 
Opowieści, podczas którego 
nie zabrakło rozmów o zbrod-
niach, historii miasta, litera-
turze, spotkań z  pisarzami 
i  oczywiście wyczekiwanego 
spotkania z  Grahamem Ma-
stertonem.

- A więc lubisz się bać? Lubisz 
duchy, szkielety i wampiry? Cóż, 
będziesz mieć ich pod dostatkiem 
na festiwalu – zapraszał Graham 
Masterton.

Festiwal rozpoczął się w piątek 
od „Mrocznych historii Wołowa”. 
O lokalnych tajemnicach i mniej 
znanych opowieściach związa-
nych z miastem mówił Jan Żak, 
lokalny przewodnik i pasjonat 
historii. W rozmowie uczestni-
czył również dyrektor Miejskiej 
i Gminnej Biblioteki Publicznej 
w Wołowie Rafał Zając.

Sobota była już w całości pod-
porządkowana literaturze. Od go-
dziny 14.00 odbywały się kolejne 
panele poświęcone zbrodni, hor-
rorowi, literaturze wykraczającej 
poza gatunkowe ramy oraz true 
crime. Do Wołowa przyjechali 
autorzy kryminałów i horrorów, 
a publiczność mogła nie tylko słu-
chać rozmów, ale również spotkać 
się z pisarzami, kupić ich książki 
i zdobyć autograf.

Jednym z najważniejszych 
punktów festiwalu było spotka-
nie z Grahamem Mastertonem. 
Brytyjski pisarz, autor kilkudzie-
sięciu powieści grozy i thrillerów, 
był gościem honorowym tegorocz-
nej edycji. Rozmowę poprowadzi-
ła Karolina Mogielska.

Na miejscu czekała również 
wystawa grafik „Pustka” Ma-
cieja Klimka „Klimkovitz”. Były 
stoiska wydawców, książki i roz-
mowy z autorami, dzięki czemu 
festiwal nie ograniczał się wy-
łącznie do kolejnych punktów 
programu.

Za organizacją wydarzenia stał 
Edward Łysuniec, pomysłodawca 
Festiwalu Mrocznych Opowieści. 
Po zakończeniu drugiej edycji po-
dziękował osobom, które pomogły 
w jej przygotowaniu, w tym bur-
mistrzowi Wołowa Dariuszowi 

Chmurze, Rafałowi Zającowi oraz 
pracownikom biblioteki. Osobne 
podziękowania skierował do pro-
wadzących panele, wolontariuszy 
i przede wszystkim uczestników, 
którzy przyjechali do Wołowa 
także z daleka.

- Tworzy się wspaniała histo-
ria i niezwykła przygoda, której 
jestem częścią – podsumował 
Edward Łysuniec. Festiwal po 

raz drugi pokazał też, że literatu-
ra grozy może stać się pretekstem 
do spotkania z historią własnego 
miasta i do przyciągnięcia do Wo-
łowa czytelników oraz autorów 
z różnych części kraju. Po dwóch 
dniach pełnych rozmów o zbrod-
ni, strachu i literaturze pozostaje 
pytanie, co organizatorzy przygo-
tują podczas kolejnej edycji.

Dagmara Zielińska

Wołów przez dwa dni żył mrocznymi 
opowieściami. Graham Masterton i inni 
autorzy przyciągnęli miłośników grozy

Rafał Zając organizator festiwalu i dyrektor Miej-
skiej i Gminnej Biblioteki Publicznej w Wołowie.

Edward Łysuniec pomysłodawca i organizator 
Festiwalu Mrocznych Opowieści.

Jan Żak, certy�kowany przewodnik i pasjonat historii miasta wprowadził gości festiwalu w mroczne 
opowieści z Wołowa.

Tłumy fanów mrocznych historii wypełniły bibliotekę po brzegi.
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Graham Masterton, gość honorowy festiwalu, to jeden z najpopularniejszych i najbardziej płodnych 
brytyjskich pisarzy literatury grozy, uznawany na całym świecie za jednego z mistrzów współczesnego 
horroru.
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Autograf autora to bezcenna pamiątka z festiwalu.
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ROKITA BRZEG DOLNY
- Orzeł Pawłowice                     3-2 (0-1)
Bramki: M. Wróbel (48’), D. Chylak (53’, 
57’);
ROKITA: B. Guzdzioł – P. Sługocki, M. 
Racki, M. Wróbel, K. Wojtyło, S. Kosiński 
(55’ K. Fura), M. Kokociński (58’ M. Gruś), 
W. Ulatowski (88’ M. Józefowicz), M. Że-
browski (71’ E. Toda), M. Gacek (83’ K. Py-
tlak), D. Chylak.

Porażka w Sułowie była dla piłkarzy 
i sympatyków dolnobrzeskiego Rokity 
nieco traumatycznym przeżyciem, ale 
przyznać trzeba, że futbolową lekcję 
naszej drużynie dał naprawdę godny 
rywal. Po tym niepowodzeniu koniecz-
nym było jednak szybko zewrzeć szyki, 
gdyż kolejny przeciwnik również nie był 
z rodzaju tych spacerowych, co zresztą 
pawłowiczanie szybko potwierdzili na 
murawie. Początek sobotniego spotka-
nia pokazał, że goście nie zamierzają 
zadowolić się wynikiem bezbramko-
wym i od samego początku oglądaliśmy 
pojedynek toczony w żywym tempie, 
w którym oba zespoły  miały kibicom 
sporo do zaprezentowania, a walczyły 
z pełną determinacją o pełną pulę.

Od pierwszego gwizdka arbitra pod-
opieczni trenera Jakuba Wróbla pre-
zentowali się bardzo przyzwoicie, ich 
dynamiczne akcje mogły się podobać, 
ale troszeczkę brakowało koncepcji. 
Nasi gracze bez wątpienia komplet-
nie zawładnęli prawym skrzydłem, 
skąd często posyłali piłkę w orle pole 
karne, ale kłopot w tym, że brakowało 
wykończenia. Parę razy do dogodnych 
sytuacji doszedł Dominik Chylak, ale 
w tym okresie pojedynku nie potrafił 
skutecznie dołożyć stopy, a jeśli pró-
bował dogrywać, to futbolówka po jego 
zagraniach nie znajdowała adresata. 
Przesadą byłoby jednak stwierdzenie, 
że gospodarze zdecydowanie zdomino-
wali 1.odsłonę. Bardzo dobre wrażenie 
pozostawili po sobie także przyjezdni, 
a ich napastnik w 26.minucie wyka-
zał się imponującym opanowaniem 
w polu karnym Rokity, gdzie spokojnie 
przyjął piłkę, zwodem położył jednego 
z naszych defensorów i precyzyjnym 
uderzeniem otworzył rezultat konfron-
tacji. Po tym wydarzeniu Diabły miały 
sposobność do odrobienia straty, ale 
równie dobrze nasz zespół mógł zejść 
na przerwę z większym deficytem, 
gdyż przyjezdni wcale nie zwalniali 
tempa, a to tylko zapowiadało kolejną 
solidną dawkę futbolowych emocji po 
zmianie stron.

I rzeczywiście - 2.połowa bez wąt-
pienia nie rozczarowała, a rozpoczęła 
się od hitchcockowskiego trzęsienia 
ziemi i mocno kuriozalnego wyrównania. 
Wówczas w polu karnym rywali znalazł 
się Michał Wróbel (na zdjęciu), ale nie 
zdołał dograć piłki w tempo i ta znalazła 
się pod nogami golkipera Orła. Atak 
wydawał się skasowany, ale kapitan 
dolnobrzeżan nie rezygnował i wywarł 
na tyle skuteczną presję, że piłka po wy-
biciu bramkarza odbiła się od jego stopy 
i wylądowała w siatce. Po wyrównaniu 
zawodnicy Rokity rozwinęli skrzydła 
i w tym okresie kompletnie zdominowali 
wydarzenia na murawie, śmiało idąc po 
kolejne trafienia. Doczekaliśmy się ich 

bardzo szybko i po dograniach Marka 
Gacka swoją szybkość i strzelecki zmysł 
mógł wykorzystać D. Chylak, który w 4 
minut ustrzelił dublet. Bez wątpienia 
sobotnie spotkanie diabelski napastnik 
mógł zakończyć z jeszcze większym do-
robkiem, ale 2-krotnie nie przypilnował 
linii i arbiter skasował jego dynamiczne 
wyjścia gwizdkiem oznajmiającym of-
fsaid. Na domiar złego, chwilę po tym, 
jak napastnik Rokity w nieuprawniony 
sposób podwyższył wynik - goście w tej 
samej minucie zdobyli kontaktowego 
gola. Uderzenie z dystansu i rykoszet 
zaskoczyły Bartłomieja Guzdzioła 
i rezultat ponownie zrobił się na styku. 
Choć po zmianie stron pawłowiczanie 
znacznie więcej sił stracili na obronę wła-
snego przedpola, to jednak w końcówce 
ponownie pokazali charakter i końcówka 
była naprawdę emocjonująca - na szczę-
ście z happy end’em, gdyż więcej trafień 
w sobotę już nie oglądaliśmy.
- Po raz kolejny przekonaliśmy się, że 

Orzeł Pawłowice to naprawdę solidny 
zespół, ale to wiedzieliśmy już przed 
pierwszym gwizdkiem arbitra - komen-
tował po spotkaniu trener J. Wróbel. - 
Chociaż przeciwnik postawił naprawdę 
trudne warunki, to na dystansie całego 
pojedynku bez wątpienia to my bar-
dziej zasłużyliśmy na zwycięstwo. Od 
początku zagraliśmy bardzo ofensyw-
nie, choć początkowo trochę zabrakło 
wykończenia. Stracona bramka mocno 
wpłynęła na morale drużyny, która 
po przerwie szybko chciała nie tylko 
odrobić stratę, ale wreszcie udowodnić 
swoje umiejętności. Wyrównujący gol 
był może mocno przypadkowy, ale 
z całą pewnością nie niezasłużony, co 
udowodniły kolejne minuty, w których 
udało nam się odwrócić rezultat poje-
dynku. Bez wątpienia w tym okresie 
wykorzystaliśmy zmianę taktyki gości, 
którzy zaatakowani nieco wyżej, dając 
więcej przestrzeni D. Chylakowi, a ten 
to umiejętnie wykorzystał. W kolejnych 
minutach były okazje, aby zamknąć 
wynik meczu. Ostatecznie do samego 
końca było dość nerwowo, ale komplet 
punktów uważam za w pełni wypraco-
wany. Zgoda, że obraz pojedynku był 
nieco szarpany, ale to Rokita był stroną 
dominującą i zasłużył na zwycięstwo.

Więcej sportowych wiadomości 
na www.kuriergmin.pl

ORŁA CIEŃ
ROKITA BRZEG DOLNY

klasa OKRĘGOWA
7.kolejka (26 września):

Parasol Wrocław
- ROKITA BRZEG DOLNY (16.00)

Piłkarze wrocławskiego Pa-
rasola powrócili na okręgowe 
boiska po 5-letniej przerwie, 
a ten poziom rozgrywek odzyskała dla 
klubu ekipa dowodzona z trenerskiej 
ławki przez Piotra Bolkowskiego, 
który znaczną część swojej przygody 
z futbolem - zarówno jako zawodnik 
jak i trener, spędził w Brzegu Dol-
nym. Teraz poprowadzi konkurentów 
Rokity, a jego podopieczni jako benia-
minek nie mają łatwo, choć skutecz-
ność na poziomie 44% potwierdza so-
lidną klasę drużyny. Nasza drużyna 
będzie dopiero 3.ekipą, która Parasol 
gościł będzie na własnej murawie, 
a w poprzednich występach w roli 
gospodarzy wrocławianie zaprezen-
towali się bardzo przyzwoicie, gdyż 
pokonali rezerwy ze Żmigrodu (2-0), 
a potem mocno powalczyli z konku-
rentami z Sułowa (2-3). Wprawdzie 
62% swoich rankingowych punktów 
zespół Parasola zdobył w delegacji, 
ale wspomniane wyniki pokazują, 
że na własnym boisku beniaminek 
również potrafi być groźny.

MKP WOŁÓW - KS Łozina (15.00)

Niemal do samego końca 
poprzednich rozgrywek dru-
żyna z Łoziny balansowała 
na granicy degradacji, ale zaskaku-
jącym zwycięstwem nad wierzbickim 
WKS (2-1) w ostatniej kolejce zmagań 
zachowała ligowy byt, kończąc sezon 
na 12.pozycji (skuteczność 36,6%). 
Beniaminek nabrał więc nieco okrę-
gowego doświadczenia, ale start 
bieżącej futbolowej kampanii nie 
odmienił roli KS i jego gracze nadal 
zmuszeni są do walki o zachowanie 
ligowego bytu, co wychodzi im mało 
skutecznie. W dotychczasowych wy-
stępach zdobyli średnio 0,16 punktu 
w meczu, nie imponują w ofensywie 
(0,83 trafienia na spotkanie), zaś 
defensywa to prawdziwie szwajcar-
ski ser (3,8) i pod tym względem ich 
wynik jest nawet gorszy od notowań 
MKP. W wyjazdowych występach 
(3) piłkarze z Łoziny zdobyli ledwie 
1 gola, tracąc jednocześnie w tych 
pojedynkach aż 16, czyli 69% całej 
bramkowej straty. Ponieważ woło-
wianie również znajdują się mocno 
pod formą, to nawet przed starciem 
z takim rywalem trudno upatrywać 
w gospodarzach zdecydowanego fa-
woryta, ale jeśli w sobotę podopieczni 
Bartosza Szepety nie pokuszą się 
o zwycięstwo - to kiedy?
6.kolejka: Strzelinianka - Żórawina 2-0; 
Piast Ż. - Zorza 5-1; Orzeł M. - Barycz 1-4; 
Polonia T. - Piast II Ż. 1-2; Łozina - Parasol 
2-4; Polar - Błysk 1-1.

TABELA 
1. Polar Wrocław 6 13 23-6
2. Barycz II Sułów 6 13 19-8
3. Zenit Międzybórz 6 12 16-11
4. Piast II Żmigród 6 12 13-8
5. ROKITA BRZEG D. 6 12 13-15
6. Strzelinianka Strzelin 5 10 13-4
7. Piast Żerniki Wr. 6 10 15-10
8. Orzeł Marszowice 6 10 10-9
9. Parasol Wrocław 6 8 10-8

10. Orzeł Pawłowice 6 8 7-7
11. KS Żórawina 6 8 7-10
12. Polonia Trzebnica 5 5 11-9
13. Błysk Kuźniczysko 6 5 5-8
14. Zorza Wilkszyn 6 2 7-19
15. MKP WOŁÓW 6 2 2-21
16. KS Łozina 6 1 5-23

Zenit Międzybórz
- MKP WOŁÓW                         5-0 (1-0)
Żółta kartka:  K. Moskwa;
MKP: I. Czapran – A. Purcha, T. Woźniak, 
M. Jabłonka, N. Aziukovskyi (71’ A. Za-
lewski), A. Lorek, O. Nihrei, D. Bykovskyi, 
M. Ochap (58’ I. Partyka), K. Moskwa, R. 
Tomala.

Ze średnią 2,86 trafienia na spo-
tkanie wołowska ofensywa w po-
przednim sezonie mogła pochwalić 
się 2.wynikiem w okręgowej stawce, 
ale jak już wielokrotnie pisaliśmy 
- w rozgrywkach 2026/2027 mamy 
okazję poznać zupełnie inne oblicze 
MKP. Wprawdzie w składzie druży-
ny pozostał najskuteczniejszy gracz 
poprzedniej futbolowej kampanii, 
ale w Międzyborzu trener Bartosz 
Szepeta nie mógł skorzystać z umie-
jętności Norberta Walczaka… i nie 
tylko jego. Do pojedynku z Zenitem 
nasza drużyna nie dość, że po raz 
kolejny przystępowała z lukami 
w składzie, to jeszcze z ledwie 2 go-
lami na koncie (średnia 0,4 bramki 
na spotkanie) - co było najgorszym 
wynikiem w lidze oraz serią 215 
minut bez trafienia. Z drugiej strony - 
międzyborski rywal start do zmagań 
ma dość udany (skuteczność 60%) 
i z całą pewnością w przeciwieństwie 
do ostatniej wiosny - sportowe turbu-
lencje jego gracze i kibice mają już 
za sobą. Biorąc pod uwagę powyższe 
argumenty trudno dziwić się, że nasz 
zespół przystąpił do sobotniej roz-
grywki mocno okopany na własnym 
przedpolu.

Zmuszeni do defensywnej gry 
wołowianie - pozbawieni pewnych 
kadrowych atutów również w tej for-
macji, radzili sobie jednak od samego 
początku dość poprawnie i długo nie 
dopuszczali rywali do dogodnych 
sytuacji, po których ci mogliby 
celebrować zdobycie prowadzenia. 
Oczywiście przez większość czasu 
rywalizacji to przyjezdni byli pod 
presją, ale potrafili skutecznie z nią 
sobie poradzić, a nawet wyprowadzać 
obiecujące kontrataki. Co najmniej 
parę razy wołowianie zdołali rozegrać 
szybką akcję, której tempo i pomysł 
sprawdził się na tyle, że obrona Ze-
nitu sprawiała wrażenie pogubionej, 
ale ostatecznie goście za każdym 
razem elementu zaskoczenia nie 
potrafili wykorzystać w pełni, więc 
gospodarzom udawało się kasować 
zagrożenie. Przewaga międzyborzan 
nie podlegała dyskusji, ale gdyby 
defensorom MKP udało się uniknąć 
błędu, to pewnie Igor Czapran (na 
zdjęciu) przynajmniej na przerwę 
schodziłby z czystym kontem. Wo-
łowski golkiper nie uchronił jednak 
swojego zespołu przed utratą gola 
z rzutu karnego i gospodarze jeszcze 
przed zmianą stron mogli cieszyć się 
z prowadzenia.

W 2.odsłonie na przysłowiowym 
musiku znaleźli się goście, ale w so-
botę podopieczni trenera B. Szepety 
nie mieli futbolowych armat, aby 
przejąc inicjatywę. Ich szansą była 

skuteczna obrona własnego przed-
pola i łut szczęścia w ofensywie, 
który mógłby przynieść wołowia-
nom wyrównujące trafienie. Po 
godzinie gry nasz zespół do remisu 
potrzebował już jednak dwóch goli, 
gdyż po rzucie wolnym gospodarze 
podwyższyli prowadzenie. Niestety, 
wymuszone roszady w defensywnej 
formacji dodatkowo obniżyły jakość 
funkcjonowania bloku obronnego, 
co przypieczętowało kolejną bolesną 
porażkę naszej drużyny.

- W tygodniu skupiliśmy się na 
funkcjonowaniu drużyny w grze 
defensywnej i pod tym względem 
chciałbym pochwalić zawodników, 
choć nie udało się ustrzec błędów, które 
ostatecznie rozstrzygnęły o rezultacie 
pojedynku - powiedział po końcowym 
gwizdku arbitra trener B. Szepeta. - 
Uczulałem piłkarzy, aby nie popełniali 
prostych błędów w polu karnym lub 
w bezpośrednim jego sąsiedztwie i tego 
ostatecznie nie udało się zrealizować, 
czego rezultatem były 2 stracone gole po 
stałych fragmentach, które praktycznie 
rozstrzygnęły konfrontację. Z pełnym 
przekonaniem mogę jednak stwierdzić, 
że wynik nie odzwierciedla tego, co 
działo się na boisku. Bez wątpienia 
gospodarze mieli więcej piłkarskich 
atutów, ale mój zespół nie zasłużył na 
tak wysoką porażkę. Przez większość 
spotkania bowiem udawało nam się 
realizować założenia, a w 1.odsłonie 
udało się nawet wyprowadzić bar-
dzo obiecujące kontrataki. Co z tego 
jednak, kiedy nie potrafiliśmy wy-
korzystać nadarzających się okazji. 
W pojedynku z takim rywalem, na 
tym etapie budowy zespołu i przy 
takich możliwościach personalnych - 
aby sięgnąć po zadowalający wynik 
potrzeba nie tylko determinacji oraz 
poświęcenia, ale także dużej dozy fut-
bolowego szczęścia. Nam tego zabrakło 
- i pewnie wszystkiego po trochu, ale 
biorąc pod uwagę pracę piłkarzy na 
zajęciach treningowych oraz obraz gry 
przez godzinę meczu w Międzyborzu 
można mieć nadzieję, że nasza praca 
idzie w dobrą stronę i mam nadzieję, 
że już w kolejnym występie zawodnicy 
udowodnią to na murawie.

* termin używany w astronomii, który ozna-

cza najniższy punkt na sferze niebieskiej, 

dokładnie naprzeciwko zenitu.

CZY TO NADIR*?
MKP WOŁÓW
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Przed wizytą w Lubiążu beniaminka 
z Miękini ligowa statystyka zdecydowanie 
przemawiała na korzyść podopiecznych trene-
ra Roberta Rosińskiego, ale lider zdrzemnął 
się w końcówce i spektakularna wpadka prze-
rwała znakomitą serię naszej drużyny. Dużo 
lepiej na boisku w Muchoborze zaprezentowali 
się krzydlinianie, którzy wreszcie potwierdzają 
swój futbolowy potencjał. 

ODRA LUBIĄŻ
- UKS Gminy Miękinia                  1-2 (1-0)
Bramka: F. Ayoola (23’).

Wydawało się, że rozegranie tego poje-
dynku to tylko formalność, ponieważ kiedy 
na boisko lidera (z najlepszą defensywą ligi, 
tracącą bramkę średnio co 225 minut) przy-
jeżdża rankingowy outsider, który z kolei do 
siatki bramki rywali trafia średnio co 150 
minut - to rezultat jest sprawą przesądzoną. 
Tymczasem drużynie z Miękini udało się 
przerwać znakomitą passę lubiążan (17 
ligowych meczów bez porażki) i dzięki tra-
fieniom z rzutów wolnych w końcówce meczu 
wysadzili piłkarzy Odry z fotela lidera.

Muchobór Wrocław
- AKS KRZYDLINA MAŁA           3-7 (0-3)
Bramki: A. Judziński (14’, 29’), K. Heluszka 
(19’), P. Ignasiak (49’), D. Żołądziejewski (74’, 
77’), V. Butko (76’).

Po starcie rozgrywek wydawało 
się, że ekipa AKS będzie jednym 
z kandydatów do spadku, ale 
beniaminek w kolejnych wystę-
pach potwierdza swoją futbo-
lową wartość. W konfrontacji z rywalami 
z Muchoboru nasz zespół zdecydowanie 
dominował i chociaż nie ustrzegł się błędów, 
to jednak w pełni zasłużenie sięgnął po 
komplet punktów. 

6.kolejka: Błyskawica - Polonia Wr. 5-0; Sokół 
- Kąty Wr. 1-5; Polonia II Śr.Śl. - Polonia II B. 1-1; 
Mechanik - Piast 1-0; Zorza - Widawa 0-3.

TABELA
1. Błyskawica Lenartowice 6 16 28-6
2. ODRA LUBIĄŻ 6 15 21-4
3. Polonia II Bielany Wr. 6 13 19-10
4. Widawa Wrocław 6 13 14-11
5. Polonia II Środa Śl. 6 11 19-9
6. KP Kąty Wrocławskie 6 10 16-6
7. Zorza Pęgów 6 10 23-15
8. Mechanik Brzezina 6 9 11-12
9. Sokół Smolec 6 7 10-18

10. UKS Gminy Miękinia 6 7 5-19
11. AKS KRZYDLINA MAŁA 6 6 13-18
12. Zieloni Rakoszyce 5 5 9-10
13. Porcelana Ciechów 5 4 14-19
14. Piast Lutynia 6 4 7-15
15. Muchobór Wrocław 6 3 11-38
16. Polonia Wrocław 6 1 5-15
7.kolejka (27 września, 11.00): Polonia II B. - 
ODRA; KRZYDLINA - Zorza.

W niedzielę wszystkie drużyny zagrały dla 
dolnobrzeskiego KS. Nasza drużyna pewnie 
triumfowała w powiatowym derby, a rywale 
z rankingowej czołówki pogubili punkty, więc 
nasz zespół odzyskał pozycję lidera.

KS BRZEG DOLNY
- ZRYW GŁĘBOWICE                       4-1 (3-0)
Bramki: J. Lewański (3’), F. Bęben (20’, 58’), 
P. Bęben (31’) oraz K. Lewański (52’).

Pauza w rywalizacji nie uśpiła graczy 
dolnobrzeskiego KS, którzy w niedzielę 
potwierdzili, że chcą walczyć o kolejny 
w krótkiej historii klubu awans. W konfron-
tacji ze Zrywem od początku nadawali ton 
rywalizacji i już w 3.minucie mogli cieszyć 
się z prowadzenia, gdyż do siatki głębowic-
kiej bramki trafił Jakub Lewański. Gospo-
darze już na przerwę schodzili z bezpieczną 
zaliczką, gdyż biorąc pod uwagę fakt, że 
podopieczni Pawła Włodarczewskiego 
tracą bramkę średnio co 180 minut, to 
przyjezdni w 2.połowie praktycznie nie mogli 
odrobić 3-bramkowego deficytu.

KS Piotrkowice
- KUSY POGALEWO WIELKIE                0-0

Bardzo dobry dla dolnobrzeżan wynik 
padł także w Piotrkowicach, gdzie w nie-
dzielę zagrali gracze z Pogalewa. Pojedynek 
mógł się podobać, gdyż chociaż zabrakło 
w nim goli, to jednak emocje trwały do sa-
mego końca. Gospodarze atakowali z pełną 
determinacją, ale czerwcowego wyniku 
(1-5) nie udało się graczom KS powtórzyć, 
gdyż spotkali się z solidnym defensywnym 
blokiem Kusego, którego graczom także nie 
brakowało ciekawych strzeleckich sytuacji.

KOMETA KRZELÓW
- Bresna Brzeźno                              2-1 (0-0)
Bramki: O. Brylak (55’), A. Chylak (90’).

W roli sojuszników KS Brzeg Dolny 
sprawdzili się także krzelowianie, którzy 
okazali się mało gościnni dla lidera z Brzeź-
na. Mecz z Bresną od samego początku 
dobrze się oglądało, ale futbolowe fajerwerki 
dostaliśmy dopiero w kocówce, choć duże 
oklaski za uderzenie z dystansu zebrał już 
Oliwier Brylak, a jego strzał otworzył re-
zultat pojedynku. Po tym wydarzeniu goście 
podkręcili  tempo i po kwadransie odrobili 
stratę, ale końcówka należała jednak do 
miejscowych i po indywidualnym rajdzie 
Adriana Chylaka komplet punktów pozo-
stał w Krzelowie.

POGOŃ WIŃSKO
- Odra Uraz                                        2-0 (1-0)
Bramki: D. Przybylski (5’), S. Siepko (59’).

Chociaż gracze Pogoni sezon rozpoczęli 
dość bezbarwnie, to jednak pojedynek z ry-
walem z Urazu był jak futbolowa pańszczy-

zna. Spotkanie z Odrą od samego 
początku toczyło się pod dyktando 
gospodarzy, a końcowy wynik 
można uznać za najmniejszy 
wymiar piłkarskiej kary.

Dąb Kuraszków
- OLIMPIA GODZIĘCIN                     0-1 (0-0)
Bramka: M. Faron (60’).

Na swoim koncie zwycięstwo mają 
gracze z Godzięcina, którzy na komplet 
punktów mocno pracowali w Kuraszkowie. 
Olimpijczycy w niedzielę mogli imponować 
konsekwencją w grze defensywnej, a po-
nieważ do siatki bramki rywali udało się 
trafić Markowi Faronowi, to nasz zespół 
zasłużenie sięgnął po zwycięstwo.

TABELA
1. KS BRZEG DOLNY 4 12 29-2
2. Bresna Brzeźno 5 12 33-7
3. KS Piotrkowice 5 10 26-11
4. KOMETA KRZELÓW 5 9 7-10
5. POGOŃ WIŃSKO 5 8 9-12
6. Sokół Wielka Lipa 5 7 13-8
7. KUSY POGALEWO WLK. 5 7 9-9
8. Dąb Kuraszków 5 6 10-10
9. ZRYW GŁĘBOWICE 5 4 15-11

10. OLIMPIA GODZIĘCIN 4 4 4-13
11. SPARTA MIŁCZ 4 4 5-15
12. Odra Uraz 4 3 4-8
13. Start Bychowo 4 0 1-49
6.kolejka (27 września, 11.00): Sokół - 
BRZEG D.; SPARTA - Dąb; OLIMPIA - PO-
GOŃ; Odra - KOMETA; KUSY - Start.

klasa B (Legnica) - grupa 3.
Kolejarz Miłkowice
- VICTORIA ORZESZKÓW                 5-2 (4-0)
Bramki: G. Staroń (60’), W. Strzemski (85’).

Futbolowe zderzenie ofensywnych lo-
komotyw lepiej wytrzymali miłkowiccy 
Kolejarze, którzy swoje ciosy wyprowadzili 
szybciej (4 gole w 1.kwadransie) i trafia-
li częściej. Goście po przerwie potrafili 
wprawdzie wyprowadzić kontrę, ale gole 
Gracjana Staronia i Wojciech Strzem-
skiego zmniejszyły jedynie rozmiar porażki 
drużyny z Orzeszkowa.

TABELA
1. Miedź III Legnica 6 15 74-4
2. Kolejarz Miłkowice 6 15 51-9
3. VICTORIA ORZESZKÓW 6 15 44-9
4. Mała Unia Rosochata 5 12 17-4
5. KS Mierzowice 6 12 21-24
6. Dąb II Siedliska 6 9 40-17
7. Konfeks II Legnica 6 9 23-35
8. Albatros Jaśkowice 5 8 11-30
9. Korona Kawice 5 7 10-14

10. Huzar Raszówka 5 3 12-30
11. Legsad II Kościelec 5 1 7-23
12. Rycerz II Legnickie Pole 5 0 9-46
13. Kaczawa II Bieniowice 6 0 4-78
6.kolejka (27 września, 14.00): VICTORIA 
- Huzar.

klasa A (Wrocław - gr.1)

klasa B (Wrocław) - grupa 1.

TENIS STOŁOWY

Kolejni dolnośląscy adepci 
tenisa stołowego w minioną 
niedzielę przystąpili do ry-
walizacji w regionalnym Grand Prix. 
W Sycowie sezon w indywidualnych 
zmaganiach rozpoczęli kadeci, a przy 
stołach zobaczyliśmy 25 tenisistek 
i 47 tenisistów. Przynajmniej kilka 
talentów z naszych powiatowych klu-
bów przystąpiło do tych zmagań z du-
żymi szansami na zwycięstwo. Swoją 
znaczącą pozycję w tym sportowym 
towarzystwie udało się potwierdzić 
wołowiance Zofii Hołodniuk, która 
miano niepokonanej straciła dopiero 
w półfinale i ostatecznie zakończyła 
rywalizację na 4.pozycji. Pozytywnie 
zaskoczył natomiast jej klubowy 
kolega Dominik Zwolski, którego 
notowania przed turniejem plasowały 
go poza podium, natomiast zawodnik 
Wolavii swój niedzielny występ za-
kończył zwycięstwem w pojedynku 
o brązowy krążek.

KADETKI
1.  Ewa Kierońska AZS Wrocław
2.  Adriana Małek AZS Wrocław
3.  Wiktoria Rogacka AZS Wrocław
4.  Zo�a Hołodniuk WOLAVIA
6.  Anastazja Levin WOLAVIA
7.  Lena Fabisiewicz WOLAVIA
9.  Alicja Łukojko WOLAVIA

11.  Laura Kwapisz ROKITA
18.  Kinga Szczotka WOLAVIA
19.  Zo�a Drozdowska WOLAVIA
20.  Iga Kucharska ROKITA
24.  Victoria Hriadil WOLAVIA

KADECI
1.  Antoni Flis AZS Wrocław
2.  Alan Fabisiewicz Bolesławiec
3.  Dominik Zwolski WOLAVIA

12.  Alan Ciochoń ROKITA
14.  Wiktor Witiak ROKITA
16.  Adam Rudnicki WOLAVIA
18.  Ivan Hriadil WOLAVIA
21.  Karol Wojtyła WOLAVIA
31.  Natan Harwas WOLAVIA

Za naszymi tenisistami kolejna 
impreza, a już w najbliższy weekend 
o ligowe punkty powalczą nasze 
zespoły, więc sezon zdecydowanie 
nabiera tempa.

Rywalizację na ogólnopol-
skim poziomie w miniony 
weekend rozpoczęli natomiast 
weterani tenisa stołowego, którzy 
cykl Grand Prix Polski Masters zain-
augurowali w Międzyzdrojach. Ko-
lejny raz o najwyższy laur w swojej 
kategorii (od 85 lat) sportową walkę 
stoczy dolnobrzeżanin Ryszard 
Banaszkiewicz, ale w inaugura-
cyjnym turnieju nieco lepszy start 
stał się udziałem jego tradycyjnego 
rywala Henryka Glury z Bydgosz-
czy, którego wyższość nasz repre-
zentant zmuszony był uznać w grze 
finałowej (1-3).

BIEGI

W niedzielę swo-
ją formę na wro-
cławskich ulicach 
mogli sprawdzić amatorzy biegania, 
a okazję do podjęcia rywalizacji mieli 
w trakcie 7.edycji H2O Wrocław 
Półmaraton. Nie jest to wprawdzie 
sztandarowa impreza rozgrywana 
w dolnośląskiej stolicy, ale sportową 
formę sprawdziło w nim ponad 500 
entuzjastów tego typu sportowej 
aktywności. Niedzielna aura była 
niemal idealna, a najlepiej warunki 
te wykorzystał Karol Bąk z Krościny 
Wielkiej, pokonując dystans ponad 
21km z rezultatem 1:18:57s. Za jego 
plecami o najlepsze wyniki rywali-
zowały dwie dolnobrzeżanki - Kata-
rzyna Basa (2:29:52s.) oraz Agata 
Abramowicz (2:40:03s.), którym 
wypada pogratulować dotarcia do 
mety, ale żadnej z nich nie udało się 
zawalczyć o najwyższe lokaty.

Bardzo szybko mi-
nęła tegoroczna edy-
cja rowerowego cyklu 
MTB Bike Maraton. 
Już ponad 2 dekady 
amatorzy tej odmiany kolarstwa 
w miesiącach letnich zdobywają 
głównie dolnośląskie szczyty, 
a były lata, kiedy program rywa-
lizacji obejmował znacznie więcej 
etapów. Srebrna edycja zakoń-
czyła się na trasach w Jeleniej 
Górze, gdzie w 2001r. entuzjaści 
tej dyscypliny sportu po raz 
pierwszy spotkali się pod banderą 
BM, i chociaż obejmowała ledwie 
8 startów, to dostarczyła naszym 
reprezentantom wielu niezapo-
mnianych emocji.

W jeleniogórskiej imprezie 
jako ostatni na trasę wyruszyli 
uczestnicy wyścigu FUN, a ich 
zmagania rozgrywały się na dy-
stansie 20km. Mocną pozycję 
w tym peletonie zajmował dolno-
brzeżanin Karol Kawalec, który 
w sierpniu dominował w tej gru-
pie, ale na finiszu cyklu z grona 
150 kolarzy najszybciej finiszował 
zawodnik gospodarzy Paweł Sia-
niarski (czas: 59:15s.). Naszego 
faworyta w tym gronie zabrakło 
- nie tylko jego zresztą. Na trasę 
bowiem ruszyła tylko dwójka 
naszych reprezentantów i ani wo-
łowianin Bartłomiej Nieckarz 
(1:05:18s.), ani Miłosz Boche-
nek z Brzegu Dolnego (1:13:43s.) 
nie walczyli o najwyższe lokaty, 
ale w swoich kategoriach w gene-
ralnej klasyfikacji tegorocznego 
cyklu obaj plasowali się wysoko 
w swoich kategoriach wiekowych 
- odpowiednio na 4. i 5.pozycji. Po 
medale 25.edycji zawodów w swo-
ich grupach sięgali natomiast 
wspomniany wyżej K. Kawalec 
oraz Mariola Waręda z Brzegu 
Dolnego, dla których srebrny cykl 
wyścigów zakończył się srebrny-
mi krążkami.

O wysokie pozycje na koniec 
tegorocznych zmagań nasi repre-
zentanci walczyli także w katego-
rii CLASSIC, którzy we wrześniu 
swoją rywalizację toczyli na 
dystansie 30km, a to sportowe 
wyzwanie podjęło blisko 300 
kolarzy. Po medal w tym wyści-
gu pojechał wołowianin Antoni 
Wilk, w swojej kategorii uzy-
skując 3.czas - co było udanym 
podsumowaniem całego sezonu 
i wszystkich 7.startów oraz 3.po-
zycji w swojej grupie wiekowej. 
O medal w swojej grupie otarła 
się Sandra Rajter (4.miejsce), 
która w generalce mogła pochwa-
lić się także punktowym dorob-
kiem godnym brązowej blachy.
Antoni Wilk Wołów 1:35:49s.
Adrian Kobusiński Brzeg D. 1:36:05s.
Jarosław Zaremba Wołów 1:56:51s.
Grzegorz Kopeć Wołów 2:00:32s.
Sandra Rajter Wołów 2:14:48s.
Michał Szatrowski Brzeg D. 2:21:07s.
Dawid Gurdziel Wołów 2:42:54s.

Ostatnim tegorocznym zwy-
cięzcą klasyku okazał się Mi-

chał Wilczewski z Wałbrzy-
cha (1:20:10s.), a z miejsca na 
najwyższym stopniu podium 
w Jeleniej Górze mógł cieszyć 
się także wrocławianin Michał 
Decewicz (2:44:13s.), który naj-
lepszym kolarzem w peletonie 
MEGA (57km) okazał się również 
w klasyfikacji generalnej. O przy-
słowiowy włos (konkretnie o 8,06 
rankingowego punktu) medal 
w tej grupie przegrał wołowian 
Oskar Nieckarz (4.pozycja/na 
zdjęciu), który we wrześniowym 
wyścigu również należał do czo-
łowych kolarzy w liczącym blisko 
150 osób peletonie i zakończył 
wyścig z 13.lokatą i 3.czasem 
w kategorii. Nasz zawodnik bę-
dzie miał jednak ważną pamiątkę 
po 25.edycji BM, gdyż w swojej 
grupie wiekowej zakończył zma-
gania ze srebrnym dorobkiem, 
zaś dolnobrzeżanin Tomasz Wi-
śniewski solidnym występem na 
jeleniogórskim szlaku przypieczę-
tował brązowy krążek w kategorii.
Oskar Nieckarz Wołów 2:56:51s.
Krzysztof Lenartowski Wołów 3:07:24s.
Tomasz Wiśniewski Brzeg D. 3:17:30s.
Michał Nowak Wołów 3:29:49s.

Najdłużej o wrześniowe zwycię-
stwo walczyli uczestnicy wyścigu 
GIGA, którzy mieli do pokonania 
trasę 81km. Tylko sporadycznie 
w tej grupie walczyli nasi repre-
zentanci i tym razem żaden z nich 
nie przeszkodził w zwycięstwie 
Michała Gehrke z Chodzieży, fi-
niszującego z wynikiem 4:06:40s. 
Zawodnik ten triumfował także 
w generalce, w której sklasy-
fikowano 3 naszych kolarzy, 
a najwyżej z nich uplasował się 
dolnobrzeżanin Filip Różycki 
(57.), który swoje punkty zdobył 
na inaugurację tegorocznego cy-
klu w Miękini.

PO ZAWODACH
KOLARSTWO MTB BIKE MARATON ‘2026
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USŁUGI
 � Zatkany zlew, wanna, WC? Wol-

no spływająca woda? Nie cze-
kaj aż problem się pogłębi ! Ofe-
ruję profesjonalne udrażnianie 
rur. Dokładną inspekcję kame-
rą. Szybka diagnoza bez kucia i 
bałaganu. Inspekcja, czyszcze-
nie przydomowych oczyszczalni 
ścieków, rynny, drenaże. Hydro 
Serwis. Tel. 507-605-245.

 � ZŁOTA RĄCZKA – SZYBKO i SO-
LIDNIE. Naprawy domowe i drob-
ne remonty: montaż półek, karni-
szy, lamp, kabin prysznicowych, 
naprawa, wymiana kranów i spłu-
czek, malowanie i drobne prace 
wykończeniowe, skręcanie me-
bli, wymiana gniazdek i włącz-
ników. Terminowość. Doświad-
czenie. Uczciwe ceny. Tel. 507-
605-245.

 � Jeśli szukasz solidnego elek-
tryka do mieszkania, domu lub 
inwestycji – dobrze tra�łeś. Wy-
konuję: instalacje elektryczne 
(mieszkania, domy), przeróbki i 
modernizacje, montaż gniazdek, 
oświetlenia. Usuwanie awarii. 
Szybkie terminy. Konkretne po-
dejście. Uczciwe ceny. Wołów Tel. 
600096432.

 � Zatkany zlew, wanna, WC? Wol-
no spływająca woda? Nie cze-
kaj aż problem się pogłębi! Ofe-
ruję profesjonalne udrażnianie 
rur. Dokładna inspekcja kamerą. 
Szybka diagnoza bez kucia i bała-
ganu. Czyszczenie rozsączaczy w 
przydomowych oczyszczalniach 
ścieków, drenaży, rynny. Tel. 507-
605-245.

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 � Sprzedam dom i gospodar-
stwo rolne, okolice Wołowa. Tel. 
723 762 883.

 � Sprzedam dom, ul.Wiejska 7. 
Tel. 501379672.

KUPIĘ

 � Kupię mieszkanie w Brzegu 
Dolnym lub w Wołowie. Może być 
do remontu. Rozważę każdą pro-
pozycję. Tel. 694726634.

MOTORYZACJA
KUPIĘ

 � Kupię ciągniki, przycze-
py i maszyny rolnicze. Tel. 
602811423 lub 535135507.

 � Skup aut za gotówkę. Wszyst-
kie marki modele oraz roczniki. 
Całe zadbane za takie płacimy 
najlepiej, uszkodzone, skorodo-
wane, zniszczone itp. Interesuje 
nas każdy samochód stan i rok 
bez znaczenia. Skup aut 7/24h. 
Wstępna wycena telefonicznie. 
Gotówka od ręki. Własny trans-
port. Tel. 534-157-040.

RÓŻNE
SPRZEDAM

 � Jesteśmy dystrybutorem naj-
wyższej jakości groszku Polskiej 
Grupy Węglowej. W ofercie mamy 
groszek, pellet, orzech, kostka. 
Oferujemy również: drewno ko-
minkowe: sosna, drewno komin-
kowe: brzoza, drewno rozpałko-
we. Zapraszamy do kontaktu.Tel. 
530 521 851 lub 602 504 636.

 � Wyroby Granitowe – najwyż-
szej jakości.Trwałe i eleganckie 
wyroby z granitu i konglome-
ratu! Oferujemy parapety, blaty 
kuchenne, łazienkowe, schody 
oraz płyty tarasowe. Indywidual-
ne projekty, doradztwo i montaż 
w całej Polsce. Darmowa wycena: 
kamieniarstwo@pias-kum.pl. Tel. 
602 504 636.

 � Sprzedam młode kaczki biegu-
sy. Tel. 508265456.

 � Sprzedam ładowacz cyklop. 
Tel. 723 762 883.

KUPIĘ

 � Kupię monety, zegarki, srebro, 
odznaczenia. Tel. 725332771.

POMOC
 � • Gminna Komisja Rozwiązy-

wania Problemów Alkoholowych 
w Wołowie podejmuje czynno-
ści zmierzające do orzeczenia o 
zastosowaniu wobec osoby uza-
leżnionej od alkoholu obowiązku 

poddania się leczeniu w zakładzie 
lecznictwa odwykowego w opar-
ciu o uprawnienia nadane ustawą 
z dnia 26 października 1982 roku 
o wychowaniu w trzeźwości prze-
ciwdziałaniu alkoholizmowi. Komi-
sja prowadzi w/w czynności wy-
łącznie wobec osób zameldowa-
nych bądź mieszkających na tere-
nie Gminy Wołów. Punkt konsulta-
cyjny GKRPA mieści się w Wołowie 
przy pl. Szkolnym nr 2, tel 71 389 
14 95, e-mail gkrpawolow@op.pl. 
W punkcie konsultacyjnym GKRPA 
pełnią dyżury specjaliści - w ponie-
działki w godz. 16.00 – 19.00 oraz w 
czwartki w godz. 15.00 - 18.00 do 
dyspozycji mieszkańców pozosta-
je psycholog, natomiast w środy w 
godz. 16.00 - 19.00 konsultant ds. 
uzależnień. W niedziele o godzinie 
17.00 odbywają się spotkania grup 
AA. Tel. 71 389 14 95

 � • Poradnia Psychologiczno-Pe-
dagogiczna w Brzegu Dolnym, ul. 
1 Maja 1A, I piętro (dawny inter-
nat ZSZ), tel. 071 319 99 94, pro-
ponuje dzieciom, młodzieży, ro-
dzicom i nauczycielom szeroką 
ofertę psychologiczną, pedago-
giczną i logopedyczną, m.in. w 
zakresie: diagnozy, terapii, pro�-
laktyki, poradnictwa, planowania 
kariery zawodowej. Wizyty BEZ-
PŁATNE. Czynne od poniedziałku 
do piątku w godz. 8.00–15.00.Tel. 
71 319 99 94

 � • Powiatowa Stacja Sanitarno-
-Epidemiologiczna w Wołowie, 
kontakt 071 389 28 56, po go-
dzinach urzędowania oraz w dni 
wolne od pracy, telefon dyżurny 
– Tel. Tel. 604 208 816.

 � Grupa Anonimowych Narko-
manów Grupa „Warriors”, spo-
tkania w niedzielę od 16:00 do 
18:00 w 2. niedzielę miesiąca, 
miting otwarty, Brzeg Dolny, ul. 
Zwycięstwa 5 (wejście po prawej 
stronie) tel. kontaktowy Tel. .Tel. 
790491700

 � • Poradnia Problemów Uza-
leżnień, pon., wt. 7.30–13.30, śr., 
czw. 7.30–17.30, tel. Tel. 71 319 
56 62

 �  • Psycholog, Rynek 18, Brzeg 
Dolny, GOSP. p. nr 2, poniedziałek 
– piątek 16.00–20.00, Tel. wew. 
19.Tel. 71 319 56 62

 �  • Punkt Wspierania Rodzin, Ry-
nek 18, Brzeg Dolny, GOSP. p. nr 
2, wtorek 17.00–19.00, Tel. wew. 
19.Tel. 71 319 56 62

 �  • Pomoc weterynaryjna, tel. 
071 319 03 78; Tel. 606 46 97 97

 �  • Grupa Anonimowych Alko-
holików, Wołów pl. Szkolny 2, 
grupa Tolerancja- niedziela godz. 
17:00,grupa Sami Swoi wtorek 
godz.17:00 Ścinawa ul. Zgody 
12 (salka katechetyczna), pią-
tek godz. 17.00, tel. zaufania od 
godz. 16:00.Tel. 71 321 21 24

RE
KL

AM
A

RE
KL

AM
A

eprasa.pl 1f34eac1d2



22 września 2026 r.  Nr 38 (1847), Rok XXXVIIredakcja@kuriergmin.pl 21

WYCIĄG Z OGŁOSZENIA O PRZETARGU

BURMISTRZ BRZEGU DOLNEGO 
informuje,

że na stronie internetowej Biuletynu Informacji Publicznej Urzędu Miejskiego oraz na tablicy ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego przy ul. Kolejowej 29A zostało podane do publicznej wiadomości ogłoszenie  
o I przetargu ustnym nieograniczonym na sprzedaż nieruchomości stanowiących własność Gminy Brzeg Dolny, 
położonych w obrębie ewidencyjnym Brzeg Dolny, przeznaczonych w miejscowym planie zagospodarowania 
przestrzennego miasta Brzeg Dolny pod zabudowę mieszkaniową jednorodzinną.

Godzina 
licytacji

Położenie 
nieruchomości

Nr 
działki

Powierzchnia
[m2]

Numer
księgi wieczystej

Cena 
wywoławcza

-zł-

Wysokość 
wadium

-zł-

Termin 
wniesienia 

wadium

11:45
ul. Ks. Jana Puka 

Brzeg Dolny
3539 844 WR1L/00026214/2

227 600,00
+23% VAT

22 760,00
19 października 

2026

PRZETARGI odbędą się w dniu 21 października 2026 r. w Urzędzie Miejskim w Brzegu Dolnym ul. Kolejowej 
29, w sali ślubów, budynek Dolnobrzeskiego Ośrodka Kultury (I piętro).
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wniesienie wadium najpóźniej do wyznaczonego terminu, 
przelewem bankowym na rachunek Urzędu Miejskiego w Brzegu Dolnym - Bank Spółdzielczy Oborniki 
Śląskie O/ Brzeg Dolny 25 9583 1022 0100 0130 2001 0015. 
Dodatkowe informacje dot. przetargu można uzyskać w Wydziale Architektury i Gospodarki Nieruchomościami 
przy ul. Kolejowej 29A, pokój nr 102, 104, 107 tel. (71) 319-51-17 wew. 246, 240 lub 239. 

WYCIĄG Z OGŁOSZENIA O PRZETARGU

BURMISTRZ BRZEGU DOLNEGO 
informuje,

że na stronie internetowej Biuletynu Informacji Publicznej Urzędu Miejskiego oraz na tablicy ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego przy ul. Kolejowej 29A zostało podane do publicznej wiadomości ogłoszenie  
o I przetargu ustnym nieograniczonym na sprzedaż nieruchomości stanowiących własność Gminy Brzeg Dolny, 
położonych w obrębie ewidencyjnym Brzeg Dolny, przeznaczonych w miejscowym planie zagospodarowania 
przestrzennego miasta Brzeg Dolny pod zabudowę mieszkaniową jednorodzinną.

Godzina 
licytacji

Położenie 
nieruchomości

Nr 
działki

Powierzchnia
[m2]

Numer
księgi wieczystej

Cena 
wywoławcza

-zł-

Wysokość 
wadium

-zł-

Termin 
wniesienia 

wadium

11:00

Brzeg Dolny 
ul. Rajdowa

1867/2 1238

WR1L/00026801/4

243 300,00
+23% VAT

24 330,00

19 października 
2026 r.

11:15 1867/3 1194
234 600,00
+23% VAT

23 460,00

11:30 1867/4 1232
220 900,00
+23% VAT

22 090,00

PRZETARGI odbędą się w dniu 21 października 2026 r. w Urzędzie Miejskim w Brzegu Dolnym ul. Kolejowej 
29, w sali ślubów, budynek Dolnobrzeskiego Ośrodka Kultury (I piętro).
Warunkiem przystąpienia do przetargu jest wniesienie wadium najpóźniej do wyznaczonego terminu, 
przelewem bankowym na rachunek Urzędu Miejskiego w Brzegu Dolnym - Bank Spółdzielczy Oborniki 
Śląskie O/ Brzeg Dolny 25 9583 1022 0100 0130 2001 0015. 
Dodatkowe informacje dot. przetargu można uzyskać w Wydziale Architektury i Gospodarki Nieruchomościami 
przy ul. Kolejowej 29A, pokój nr 102, 104, 107 tel. (71) 319-51-17 wew. 246, 240 lub 239. 
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BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
informuje, że na stronach internetowych Urzędu Miejskiego w Wołowie www.wolow.pl   

oraz www.bip.wolow.pl zamieszczono wykazy nieruchomości przeznaczonych do zbycia:

Położenie
nieruchomości

Opis, przeznaczenie Tryb zbycia Termin na składanie 
wniosków przez osoby mające 
pierwszeństwo w nabyciu

Wołów ul. Wojska 
Polskiego 26/2

Działka nr 72/3 Am 34  o pow. 0,0398 
ha, lokal  mieszkalny nr 2, zabudowa 
mieszkaniowa wielorodzinna

Bezprzetargowo 
na rzecz 
najemcy

06.11.2026 r. 

Wołów ul. Piastów 
Śląskich 30-32/5

Działka nr 36 Am 35  o pow. 0,0193 ha, lokal 
mieszkalny nr 5,  zabudowa mieszkaniowa 
mieszana, wielorodzinna i usługowa.

Bezprzetargowo 
na rzecz 
najemcy

06.11.2026 r. 

Wołów AL. 
Obrońców Lwowa 
11/2

Działka nr 95/14 Am 27 o pow. 0,0801 
ha, lokal  mieszkalny nr 2, zabudowa 
mieszkaniowa wielorodzinna.

Bezprzetargowo 
na rzecz 
najemcy

06.11.2026 r. 

Wołów ul. Poznańska 
17/3

Działka nr 70/17 Am 29 o pow. 0,0119 ha, 
lokal mieszkalny nr 3, 
zabudowa mieszkaniowa wielorodzinna.

Bezprzetargowo 
na rzecz 
najemcy

06.11.2026 r. 

Wołów ul. 
Wrocławska 20/5

Działka nr 58/14 Am 35 o pow. 0,0323 
ha, zabudowa mieszkaniowa mieszana, 
wielorodzinna i usługowa.

Bezprzetargowo 
na rzecz 
najemcy

06.11.2026 r. 

Wykaz został wywieszony na okres 21 dni na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek nr 34) 
w przybudówce B Ratusza. Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji i  Gospodarki 
Nieruchomościami, tel. 71 319 13 24, 71 319 13 14.
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Wołowska scena brazylijskie-
go jiu-jitsu od lat dynamicznie 
się rozwija. Kolejne sukcesy 
zawodników potwierdzają, 
że Wołów należy do ważnych 
ośrodków tej dyscypliny na 
sportowej mapie Dolnego 
Śląska. III Mistrzostwa Dol-
nego Śląska w BJJ odbyły się 
zeszłej soboty, a  zawodnicy 
Checkmat Wołów sięgnęli po 
liczne medale, a cała drużyna 
została najlepszym zespołem 
turnieju.

Wśród największych indywi-
dualnych sukcesów znalazł się 
występ Jakuba Bajcara, który 
zwyciężył w kategorii Expert, 
a następnie dołożył brązowy 
medal w kategorii niebieskich 
pasów. Dwa złote medale zdobył 
Marek Piątek, bezkonkurencyjny 
w swoich kategoriach niebieskich 
pasów Masters. Złoto w kategorii 
Adult Gi oraz srebro w No Gi wy-
walczył Maksymilian Rozpędek.

Na podium stanęli również 
Kajetan Zatwardnicki, Maciej 
Cichos, Bartosz Szproch, Kuba 
Krawczyk, Kacper Hossa oraz 
Miłosz Taurogiński. W strefie 
medalowej znaleźli się także Igor 
Kochmański, Wiktor Kramek, 
Marcin Furmański, Leonard 
Stec, Ignacy Brzeziński i Tytus 
Kruszyński.

Szczególnie cieszą wyniki 
młodszych zawodników. Wice-
mistrzostwo Dolnego Śląska Ju-
niorów zdobył Bartosz Szproch, 

Kuba Krawczyk wywalczył dwa 
srebrne medale w kategorii dzie-
ci, a Kacper Hossa został wice-
mistrzem Dolnego Śląska wśród 
młodzików.

Zwycięstwo drużynowe Checkmat 
Wołów jest kolejnym potwierdze-
niem wysokiego poziomu prezen-
towanego przez zawodników 
z naszego miasta. Wołowski klub 
regularnie zaznacza swoją obec-
ność podczas zawodów na szcze-
blu regionalnym i ogólnopolskim, 
a brazylijskie jiu-jitsu stało się 
jednym z ważnych elementów 
lokalnej sportowej społeczności. 
Hala przy ul. Panieńskiej powoli 
staje się twierdzą nie do zdobycia!

Gratulujemy zawodnikom, tre-
nerom oraz całej ekipie Checkmat 
Wołów. Kolejne medale są powo-
dem do dumy dla klubu, a także 
symbolem wołowskiej sportowej 
dumy!  inf
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WOŁOWSKIE CENTRUM SPORTU
WCS - Walka, Charakter, Sukces!

Wołów ponownie 
na szczycie 

dolnośląskiego BJJ
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Kolejna zbiórka krwi zorga-
nizowana w  Zespole Szkół 
Zawodowych w  Brzegu Dol-
nym zakończyła się dużym 
sukcesem. Stowarzyszenie 
Honorowych Dawców Krwi 
„Rokita” zebrało ponad 20 
litrów tego bezcennego leku 
dzięki zaangażowaniu lokal-
nej społeczności.

W środę mury Zespołu Szkół 
Zawodowych w Brzegu Dolnym 
po raz kolejny wypełniły się 
ludźmi gotowymi bezintere-
sownie ratować ludzkie życie. 
Do punktu poboru zgłosiły się 
łącznie 54 osoby, z czego po we-
ryfikacji medycznej krew oddało 
45 dawców.

Efekt? Ponad 20 litrów krwi, 
która trafi do szpitali i pomoże 
pacjentom w stanach zagrożenia 
zdrowia i życia.

Organizatorem wydarzenia 
było Stowarzyszenie Honorowych 
Dawców Krwi „Rokita” w Brzegu 
Dolnym. Adam Łyczko, prezes 
stowarzyszenia składa serdeczne 
podziękowania wszystkim krwio-
dawcom, dyrekcji szkoły oraz 
wolontariuszom zaangażowanym 
w sprawne przeprowadzenie 
akcji.

Każda kropla krwi ma ogrom-
ną wartość, a środowa zbiórka 
po raz kolejny udowodniła, że 
mieszkańcy Brzegu Dolnego po-
trafią się zjednoczyć w słusznej 
sprawie. SHDK „Rokita” przy-
pomina: razem możemy więcej!

Harmonogram wyjazdowych 
zbiórek krwi RCKiK Wrocław 
w Brzegu Dolnym i Wołowie:

Brzeg Dolny
21 grudnia 2026 – Zespół 

Szkół Zawodowych, ul. 1 Maja 
1a, godz. 09:00 – 13:00

Wołów
22 września 2026 – Tech-

nikum nr 1 im. T. Kościuszki 
w CKZiU, ul. Kościuszki 27 / pl. 
Kolejowy, godz. 08:30 – 12:00

25 listopada 2026 – Tech-
nikum nr 1 im. T. Kościuszki 
w CKZiU, ul. Kościuszki 27, godz. 
08:30 – 12:00

Warto pamiętać: na zbiórkę na-
leży zabrać dokument tożsamości 
ze zdjęciem i numerem

a.k.

NA ZDROWIE NA ZDROWIE 

STOMATOLOG

• Stomatologia dla Rodziny 
Kompleksowe leczenie 
stomatologiczne, nowoczesne 
materiały, radiowizjogra�a, 
RTG, chirurgia, protetyka. 
Oborniki Śl., ul. Łokietka 4/2 
Rejestracja: 71 310 26 12

UROLOG, CHIRURG

• Aleksander Biały

Prywatny Gabinet 
Urologiczny, USG.
środa 16:00-18:00 
www.dobry-urolog.pl
Wołów ul. Piłsudskiego 34, 
Rejestracja: 71 777 60 30

Ponad 20 litrów krwi dla 
potrzebujących. Sukces akcji SHDK 

„Rokita” w Brzegu Dolnym

Bohaterowie akcji. 
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Adam Łyczko- dolnobrzeżanin z wielkim sercem. 
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Wojciech Ugorski
specjalista radiolog

USG
Poniedziałek

Ścinawa, ul. Jagiełły 16
godz. 9:00 - 12:00

Wtorek
Brzeg Dolny, 

Aleje Jerozolimskie 28
godz. 15:30 - 19:00

Piątek
Wołów,  

ul. Piłsudskiego 34
godz. 15:30 - 19:00

600 069 413
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Zespół opieki domowej
Punkt Konsultacyjny w Rejonowej Przychodni w Wołowie,  

ul. Piłsudskiego 34, 56-100 Wołów, czynny we wtorek i piątek, 
godz. 9.00-14.00, pokój nr 203 II piętro, telefon: 728 228 192.

W ramach kontraktu z Narodowym Funduszem Zdrowia 
obejmujemy opieką paliatywno - hospicyjną pacjentów  
z następującymi schorzeniami:

 z choroby nowotworowe,
 z owrzodzenia odleżynowe,
 z niewydolność oddechowa niesklasyfikowana gdzie  
indziej.

Zapewniamy bezpłatną:
 z opiekę lekarską i pielęgniarską w domu chorego,
 z leczenie bólu według najnowszych standardów i innych 
objawów towarzyszących chorobie nowotworowej,

 z leczenie odleżyn,
 z rehabilitację,
 z wsparcie psychologiczne,
 z żywienie dojelitowe dietą przemysłową,
 z ieodpłatne wypożyczanie sprzętu medycznego.
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STAROSTA WOŁOWSKI
Działając na podstawie art. 35 ust. 1 i 2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 
o gospodarce nieruchomościami (Dz. U. z 2026 r. poz. 399, z późn. zm.) 
informuję, że na tablicy ogłoszeń w siedzibie Starostwa Powiatowego 
w Wołowie, Pl. Piastowski 2, 56-100 Wołów, został wywieszony wykaz 
dotyczący nieruchomości gruntowej niezabudowanej przeznaczonej 
do sprzedaży w drodze przetargu ustnego ograniczonego do właści-
cieli nieruchomości przyległych, oznaczonej ewidencyjnie jako działka 
nr 97/1, o powierzchni 0,1054 ha, położonej w obrębie ewidencyjnym 
Boraszyce Małe, w gm. Wińsko, stanowiącej własność Skarbu Państwa, 
którą gospodaruje Starosta Wołowski, oznaczoną jako grunty pod ro-
wami (W-RIVa, W-PsIV). 

Powyższy wykaz został także podany do publicznej wiadomości na stro-
nie internetowej http://bip.powiatwolowski.pl/ oraz został przekazany 
Wojewodzie Dolnośląskiemu, w celu jego zamieszczenia na stronie 
podmiotowej wojewody w Biuletynie Informacji Publicznej przez okres 
21 dni. Osoby, którym przysługuje pierwszeństwo w nabyciu nierucho-
mości stosownie do art. 34 ust. 1 pkt 1 i 2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 
r. o gospodarce nieruchomościami, winny złożyć wniosek do siedziby 
Starostwa Powiatowego w Wołowie, pl. Piastowski 2, 56-100 Wołów, 
w Punkcie Obsługi Klienta w terminie 6 tygodni od daty podania niniej-
szego wykazu do publicznej wiadomości, tj. do dnia 3 listopada 2026 r.

STAROSTA WOŁOWSKI
Jan Janas 

TYGODNIK • WYDAJE „Agencja Reklamowo-Medialna ART” Marta Ringart Orłowska, redakcja: Marta Ringart-Orłowska (redaktor naczelna), Katarzyna Dolata (administracja, reklama, marketing), Dariusz Judziński  
(dziennikarz sportowy), Dagmara Zielińska (dziennikarz), Katarzyna Kijakowska (dziennikarz), Kalina Tabor (dziennikarz), kolportaż: Beata Wichman. Redakcja i  biuro ogłoszeń: Wołów,  
ul. Zwycięstwa 15 – czynne od poniedziałku do piątku 8.00-16.00, tel. 071/ 319 79 18; • Skład własny • Druk: ZPR Media Film & TV S.A. • Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń, reklam i życzeń. Zastrzega sobie 
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ZARZĄD POWIATU WOŁOWSKIEGO
działając na podstawie art. 35 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomościami (Dz. U. z 2026 
r. poz. 399, z późn.zm.) informuje, że w dniu 18 września 2026 r. zostały wywieszone wykazy nieruchomości 
przeznaczonych do zbycia w drodze przetargu ustnego nieograniczonego:

Położenie Nr działki Powierzchnia-ha Wartość nieruchomości Przeznaczenie zgodnie 
z MPZP

Obręb 
Piotroniowice, 

gm. Wołów

264/63 0,1020 ha (PsIV) 111.000,00 zł +VAT 23 % MNR/17–teren 
zabudowy zagrodowej 
i mieszkaniowej 
jednorodzinnej wraz 
z nieprzekraczającą linią 
zabudowy

264/64 i 1/3 
udz. w dz. 

264/69

0,1017 ha 
i 1/3 udz. w dz. 264/69 o pow. 

0,0532 ha 

109.000,00 zł +VAT 23 %

264/65 i 1/3 
udz. w dz. 

264/69

0,1000 ha 
i 1/3 udz. w dz. 264/69 o pow. 

0,0532 ha

96.000,00 zł +VAT 23 %

264/66 i 1/3 
udz. w dz. 

264/69

0,1060 ha 
 i 1/3 udz. w dz. 264/69 

o pow. 0,0532 ha

113.000,00 zł +VAT 23 %

264/67 0,1000 ha 109.000,00 zł +VAT 23 %

264/68 0,1006 ha 110.000,00 zł +VAT 23 %

Niniejszy wykaz podaje się do publicznej wiadomości na okres 21 dni, Osoby, którym przysługuje pierwszeństwo 
w nabyciu nieruchomości stosownie do art. 34 ust. 1 pkt 1 i 2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce 
nieruchomościami, winny złożyć wniosek do siedziby Starostwa Powiatowego w Wołowie, pl. Piastowski 2, 56-
100 Wołów, w Punkcie Obsługi Klienta w terminie 6 tygodni od daty podania niniejszego wykazu do publicznej 
wiadomości, tj. do dnia 3 listopada 2026 r. 
Szczegółowe informacje o nieruchomości zamieszczonej w niniejszym wykazie można uzyskać w Wydziale 
Gospodarki Nieruchomościami Starostwa Powiatowego w Wołowie, pl. Piastowski 2, od poniedziałku do piątku 
w godzinach pracy od 10:00 do 14:00, po uprzednim kontakcie telefonicznym tel. 71 380 59 45.
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